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DZIENNIK 
l:ODZKI 

W Ko.mrl.tecie CootraJmym PZPR odbyła się 22 bm., pod prz~ 
wo>dniot:wem sekretad'za KC pairtii - Jerzego Luka.szewicm, nara­
da cL2ltemnika.rzy rolinych gazet, agencji prasowych, radia i tele­

wiz.ii z calego kraju, poświęcona głównym problemem i zadaniom 
rolmictwa na najblLższy o.kres. 

W czasie nara.dy wi.cem:lmister 
rolniotiwa Andrzej KacaJa, 
prezes CZKR Alek.sainder 
Schmidt i preze.s ZarzącLu CRS 
- Jan Kam.iński przedstawdli 
dzienniJcarzom akbUaliną sytua,... 
cję w rolnicbwie i stan przy. 
gotowań do tegoro.czm;nch żniw, 
Uczeshniczą,cy w naradzie 
przedstawiciele res-Ortów rolmic­
twa, przemy.siu spożywczego i 
sku.pu o.raz spółdzielczośOi Wliej­
skied odpowiedzieli też na po-
5tawione lro przez dtieamika.rzy 
pytal!lla. 

„AGNES•• 
zbliża się 

do Nowego Jorku 

______________________ ._ .................................................... „„„„ ... „ ... „ ... „„ ..... 
Pods.um<J1wując na1I"a.dę zastęp. 

ca czlolllka B iura Politycznego, 
sekreta•rz KC PZPR - Kazi­
mierz Baoolk01Wskl wskazał na 
główme problemy robnictw.a 1 
przemyis;tu spe>żywczego oraz 
na wynikające zadam.la dla pra­
sy, radia i telewizji. Po!Jnfoir­
mowal też d'l.iennhlca.rzy o bie­
żących pracach Komitetu Cen­
traJ:nego Partid w dziedrLJ.nie 
rolmictw.a. 

Jak demos:! Agencja Reuter~ 

gro0ny huragal!l ,.Agnes", kitU­
ry szaJeje na.ct wschodmJm wy­
br.reżem Stai!lów Zjednoczomych, 
zbliża się do N-0wego J oa:oou.. 

Istnieją obaiwy, że huiragm 

Statki w basenach p()I"tu szcze­
cińskiego. Tu 'odbywa się ma­
sowy przeładunek "'.ęgla, rud 1 

artykułów chem1c:z:nycb. 
CAF - WLtw;z 

Kolejna sesja 
RWPG 
W czwartek w Ułam Bat,,.r 

zakoń·czy!o -~ię po.siedzenie ko­
le~nej &mJl stałej kom1.sjl 
RWPGłdo spraw r<Hnidwa. 

w posiedlzen1u braJy ud~lal 

d·elegacje: Buillgiarti, C~cho.slo­
wa-cji, NRD. Mong•om, P-0lsk!, 
Rumu1n.li., Węgier i Zwlą~u Ra­
dzieck iego. 

e Dziesiqtki osób zahłlych 
e Dnie slraly materialne 
e Uprowadzanie oficerów syrylaklch 

Po napaści Izraela 
na Liban 

WSKUTEK INTERWENCJI ARTYLERIJ L.IBA.N'SKIIEJ ODDZiA­
LY IZRAELSKIE WYCOFALY SIĘ W SRODĘ WIECZOREM Z PO· 
LUDNIOWEJ CZĘSCI LIBANU. 

W MIESCIE HASBIA DLUGO JESZCZE SZALALY POZARY, 
WZNIECONE PRZEZ IZRAELSKIE SAMOLOTY, KTÓRE ZRZUCI­
LY TAM BOMBY. WIELE DOMÓW ZOSTALO ZBURZONYCH, A 
ICH MIESZKA.N'CY ZABICI. PREMIER LIBANU SAJEB SALAM 
POINFORMOW AL, ŻE W WYNIKU AKCJI IZRAELSKIEJ ZGLNĘ­
LY DZIESIĄ'l1KI OSÓB CYWILNYCH. 

(Dalszy ciąg na str. 2) 
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= : : : 
5 J. Mitręga 5 
: : 
5 przyjql 5 - -§ I. Vakica ~ 
- -: Wiceprezes Rady Ministrów : 
: Ja.n Mitręga przyjął 22 bm„ : 
: przebywającego w Wanszawie: 
: w związku z wizytą w Polsce : 
: prezydenta SFR Jugosławii : 
: Josipa Broz-Tito; premiera : 
: Rządu Autonomicznego Okrę· : 
: gu Kosovo Illję Vaklca. : - -: w rozmowie U<lzestniczyli:: 
: ze strony polskiej wicemin!· : 
: ster handlu zagranicznego : 
• Marian Dmochowski, a ze • 
: strony jugosłowiańskiej - : 
: podsekretarz w związkowym : 
: sekretariacie do spraw handlu: 
C zagranicznego Viteslav van!- : 

może d<:>trneć cLo miasta jesr• 
cize w <iniu dzisLeJszym. W klł­
ku stan a.eh wsch odin.lego wy-­
brzeża z.a,not<>wamo powa·żne 

powodzie. W stanie V.Lrg!n!a 
pooad 1.5-00 osób oosstalo ewa­
lruowaJ!lych z najbairdrz!ej za­
grożonych rej-Ol!lów. 

Dotychczas hwra,ga.n ·„Ag111es" 
spowodowal śmierć co naj• 
mniej 20 osób. 

3 lipca pierwsze egzaminy 

Zasady rekrutacji 
do szkół wyższych 

Omawiaillo reaJiJzacJę decyzji 
56 posiedzenia. komitetu wyko· 
na'l!."Czego RWPG, przebieg wy­
konania planu pracy stalel ko· 
misjd RWPG d'O s.praw roln!­
cbwa na. .r<J•k 1972 oraz !Jll.ne ?.a­
gadnienia 11Wiąizame z dal&zym 
do ska.na.Jen iem so-cjaJ.istY'Cl.Ilej 
integira.cj~ gosp.od3'I'C'Zej, 

: cek. : 

------------------------------.:: w czasie spotkania omawia-: 
: no 6 prawy związan~ z konty·: 
: nuacją i ro~zerzen1em wspól- : 
•pracy gospodarczej w dzle- : 
: dzinie górnictwa węglowego, • 
: metali kolorowych 1 energe- E 
- tyki. : 

MllNJISTER NAUKII, S2lKO'.LNJOTW A WYŻSZEGO I TECH­

NIKil - Pl!OF JAN KACZMAREK, SKIMOW AL DO REK· 

TORÓW S2lKOZ. WYŻSZYCH PISMO, DOTYCZĄCE TEGO· 

ROOz.NEJ AIOOJl iDOBOOU KANDYDA.TOW NA l R9K 
STUDIÓW, 

Wladre 'lllCZelmi wmzy :oob?­
Wli111zame do zaJPew.n len.iia. w cza- I'. 
si.e egza.milnów wstępnych a> 
mosfery ~po.koJu, o.biektywir.· 
mu i nzeczowoścl, Egz:amL"lY 
pO"Wllmllly być tak przeprowa.· 
d.!Zame, aby moona bylo zor!e·1· 
»w.ać Sii.ę w mo-żliwośc:ia.ch in· 

Opole 110 raz d;de1iqly 
Abram" ,.. ___________ _____ 

Scheel uda się 
do Kairu 

IKa·irski dzleamik „Al AhN.m" 
poinfo.rmowaJ w piątek, że S 
'\\trz.esnia br. pnzy•będzie z w!· 
zytą do E.<:1!1ptu rnłl!lłster spraw 
za.gra.nLC1Jll~"Ch NRF, Wa1ter 
Scheel. 
Pra.'~'d<liJ)odobnie, jesz.cz.e pr~d 

Pr2Y'bYciem s:uefa dyplo.macJl 
zachod.niooJerruecldej w KC:-ze 
zostainie <:>twa.rta amba•sada 
NRF. Jak wi.ad<>mo, oba. k.raj~ 
niedaiwm.o wzm<l'Wily &t.O>Su.nk i 
dY1Pl<l<IIlatyci,ne. 

Szaleniec 
zabił & osób 
W midcle Cherry Hill (stan 

New Jersey) 33-letnl Edvin Gra­
ce z N()wego J()rku zabił 6 o­
sób i poranił 7, a następnie 

strzelił S()bie 2 rao;y w gł()Wę. 

Szaleniec oraz 4 osoby znaj­
dują się w krytycznym staniol 
w miejsc()wym szpitalu. Grace 
strzelał tylko do mężczyzn. 

Krwawa tragedia wydarzyła się 

w jednym z budynków adm;. 
nistracy jnych Cherry Hill. 

,,Komu 

Wśród zapreze'll• 
towanych na 

pierwszym kon­
cercie X Festi­
walu Opolskieg<> 
piosenek p<>do­
bała się kompo­
zycja p, Figla i 
J. Kondratowi· 
cza „To był świat 
w zupełnie sta· 
rym stylu" wy­
konana interesu'· 
jąco przez Ur­
szulę Sipiftską. 

N/z: Urszula. Sl­
piftska i kompo­
zytor Piotr Fi· 

gi1!l. 
CAF-Okoński -

te Jer oto 

Rośnie miasteczko złotowe 
N 

4 ln1dowie mt'll.-stecZ'ka uczesńnńllGów Zlotu MIOOzteżll 
PolS'kiej w Lod.zi triwa1q intensywne robof.V P~ 
ne za.rówmio p~ze.z żolmAierz.y P'llbkJU Ob.rony Te.ryitori<ll· 
nej im. T. Gtąl>skiego jaik t bryg@11 przedlsiębi;o.r.sobW 

Moguwy.ch, wodociągowo-W-IJJ1UWiaacy<Jnych,_ _il/VstalacyJnvch._.. 
Postawi.<mo już in.ere.g u>i.ait i k<iiJka nwmiotow. K~ s-1ę 

bUdcwę parki111Jgu na 200 atuw/oolrów, lct-Ory po_ ~ 
zk>tlu ;rost1mie odd<lmy dD my1l1ou WS»!/'s"bk.mi po&iadaczom lllW 

Ol>lilozony ;est on na ok. 600 sannoch<>d6W. 

Miaistec.zko ma b.11<! odda-ne dlO mlffllw 13 Łilpoo. !~" 
termm ten - jeśli chcd.Zi o woj.ski) - będilW! *rocony IW 
5 lipca. Zamiesi-ka tu w dm.lach Z'lotu ok. 6000 mlDdzieźy. 

Pr.zewidu:)e się u~te ponald 750 n.anntot>ów, buldowę Wiai 

kluchei111n,ych., stotówJct, wmywalek, w-c, pr~ ł!llPU po­
i.owego ora>t pomieszczeń dla poo])by I „RVJch.u". Caly teren 
będlzi.e oświeńlony iampaani rtęctowy171Vi. U.ataiwi się 16 uua>ów 
- kalŻ41/ :po 8 lmrrl{P rtęciotuy.ch. 

P 
rzy bttdowie m~Zoka zlod;owe.g,o polmlll!Ja<ją w aząpi.le 
spolec;.ony.m czt.onlrowi<? tódz:k.boh. orgmnllzacji ZMS, ZHP 
i . ZSP. M. iin, wuk<>nall oni 1,5 kim. wy'kop pod Hn-lę 

W/,ef,orviczną. (j. Tor.) 

piosenkę?'' 

A jednak recenzenckie kampa­
nie przydały się piosence. Wy­
klinano kiedyś na nas, że żą­

damy zbyt wiele, udowodniano, 
że autorzy tekstów nie mogą 

pisać gramatycznie, bo... muzy­
ka na to nie pozwala, że kom­
pozytorzy nie mogą pisać utwo­
rów oryginalnych, gdyż inni ty­
le Już przed nimi napisali, że 
wszystko im się myli i koja­
rzy. Utworki-pe>tWorki, do napi­
sania których wystarczał słow­

nik liczący nie więcej niż 50 
słów i gama C-dur, zalewały 

telewizję, estrady i, oczywiście, 

o,poi1sikie tesitilwa1e. 
A tu masz - okazuje się, te 

wszystko można inaczej. No, nie 
całkiem jeszcze nie przesadzajmy, 
ale przecież koncert wczorajszy 
- „Komu piosenkę" - sprawiał 

satysfakcję. Można już gryma­
sić, przebierać, z piosenek do­
brych wYbierać lepsze, a nie, 
jak bywało, ze złych - mniej 
zie. Brak, co prawda, gwiazdy 
o skali jasności Demarczyk, 
brak może jeszcze (przynaj­
mniej do wczoraj) kompozytora, 
który oryginalnością mógłby 

(Dalszy ciąg na str. 2) 
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Korespondenc;a 

z Budapesztu 

praicy w spraiwie Wlp.rowadz.e­
Jlia 2'Jró:imiloowany>ch goc:Lz.ia 
ro.ZIJ)e>czymain:La pracy w tych 

W
pr.zesZJ10 2...mmOl!loweJ Bez 
sto.liocy Węgier, Jedną 
z powa.ilnYi:h bolączek 

jest probl"em rozwią-

za,ni.a tru<lln<>ści kiom u- o rannych mhl<a.cyj1nych, zwłaszcza p 
w god.zina'°h pora.nn.ych, kiedy '' 
ro.z.poczynają prace fabrykti., .m-

mdej•skiej , Ul'Uchomien.ia nowej 

da·ch pracy e.a.trudl11ń.ad·ą CY'Ch 
po•wyżed 50 .pr.aoown.Lków. Posu­
niięcie to dokooywane w ~e1~ 

ztli.kw~oowalllia „swzytów poran­
nycll" w k'Omunikacji obejm:e 
- j .aJk ob1'ilczylli faichOIW'CY - ok. 
870 tYJS. o.sób uda.j aicy eh się co­
dollienmJ.e do pracy śroc!.kB.mi 
kOoilllUJtlilkaojd miejskdej. Dąży slę 

do tego, aby S'O!ó7lLny rooa>oc7~­

cia. pracy w poswzegtólinych ta.­
brylka.ch na.stępowaJy lS-20 mi­
n.wt prrec1 lrutb po „wozyde". 
Po7JW'0-1i to z.a.r6Wlno n& :r.mniej­
szenie tlOll<u, Jaik również na 
zwiękls.Zletnde szyil:lk.ości aru.tobu­
sów, trolej•bu.sów 1 11ramiwajów. ~~~e i t:~~~Y· ~=ni~!~~- szczytu' w" 

U.nii metl'a, doja>Zd do pracy .Juli. o:t>ecn:loe prz.yistąa>lOfllo cl-o 

jest nadał baax!zo sdcomJ!>liko- opraoowyiw.ania „~~a.tików", u-

wa.ny, WIZ.glleydirualjącyich potrizeby pr.zed-

Dlaitego też bu.da,peszteń&kl<? i.nstytu.oJ•ach. W oboopólalym In- siębimisbw I możlJ.woścl komu-i 

P'-'Zeds.<,bi-orstwo k-0<munika.cyjne teresie p0o51ta.nO'W'iono , że jut! od n.iika.o.i• miie)s.Imej, w skaJ.i B~-

roi,poczęlo obecmi1e pertr·aokta- Wl'Ześni.a br. systemartycz.n1e da.pes7JbU j.est to pnzedsięwzlę-

C:J·e z ktero,vnilctwa.mi poszcze- wiprowaidtua.ne będ.zi,e stopmlowe cie za.róWln'O trru,dme 1 skom pll-

gólnych fabryk 1 ZJBJk!la'C!ów 1'(JJ7lpo.czyna.nde 7lllliain w zak!a- Jrowa~ ja.k i ni~Z1będne. 
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Polsko - jugosłowiańskie 

rozmowy handlowe 
22 bm. m~n.ister bal!ld•lu wewtn~Mmego ! u>Smg 

EdJw.a.rd Sz;najder i wU.cem.inister h.am.dlJu za.grrunicznego 
Maria.n Dnwch()IWski przeprowadzili ro.z.mowy ze zwią-clco­

wym se·kreta•rzem hamdllu za~anrl.cllllego Jugoo.lawii Mub.a­
medem Hadż.icem. 

Roomo.wy dotyczyły m. in. 111aiw:!ąz.arnia w.sp~aey i wy. 
miamy to.wairów irymlcowyc.h pe>m.ięd!zy domamt t<:>warowy. 
mi i domaJ1Tul mody o'l:ru lmiad ÓIW oraz Vl'Sp~pra cy koope­
racY'jineJ w produkcji maszyn 1 W'z.ącizeń dila haindilu i prze­
mymu dTobnego. 

Milnistrowiie omówll!ld rÓWlllież wa1'Ua'llk:I samz;y'Jadące roz­
wO>jowi W1S1pó1pracy d!n&tyit>Ułtów i ośrodlków 11181\lk.OiWy<eh obu 
kiradów, :zajilllU(jących &ię pro·blematyllcą r:y;nlml, 
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Z Prac konaisii 
sejmowych 

KOLEJNE POSIEDZENIA KO:ZIUSJI SEJMOWYCH: DROB-

Kirótk! oopoozyinek dr:u.goklasl· 
sty przed daJ.Sizym ws,pinamiem 

się po stopniach nauki. 
CAF - Radkieiw;Lcz 

telekłnlailmych lkaindyidatów, 1ch 
postaJWie i<leowo-itn.0rail.nej, mo­
tY1Waeji >wybo·r-u. dameg.o kLerun· 
k!u struidli6w, war.u.nJcach Śl't>iO­
wiskmvycti. Egzamtnato.rami 'Z 

ramienia. wczelmi mzją być do­
śWliaicJ,czend pracownicy, za.trud~ 

(Dalszy ciąg na str. 2) 
NEJ WYTWORCZOSCI, OSWIATY I WYCHOWANIA, 

SPRAW WEWNĘ'l'RZNYOH I WYMIARU SPRAWIEDLJWO· ,..._._.._,.._._._._._111111111111111911119111!1 
SCI POSWIĘOONE BYLY ROZPA'J'R,ZENnJ SPRAWOZDA­
NIA RZĄDU Z WYKONANIA PLANU I BUDŻETU Z 1971 R. 

iPocLstawą dY\SlklU!Sd~ by.ty ma-1-------------­
terialy :liil:fomia.cyjne i ama•li­
ty=e 01Pra.c<>wame przez .re­
s<:>rt o<raiz NIK, a ~ sprawo­
z<:lrunia Sicra.da111e prizez pmedsta,. 
wici.el!i. podilcomdsji w te>ku ob­
rad. Poolowi~ omawiali rów­
niet d.'Ziaaa•lmo.ść zespołów NIK 
'Wl9półpr&C\lif~cy<lh z lromisjamd. 

WszytS1iltie wspomnlaine komi­

!lje sejmowe P'-'2:Ydęły :l!nte.-ew­
jące icll ~ spr.a.w01Jdaniia z 
wyikoatal!lla •Plan.u i bu.d2'etu za 
ulb. ir. Do wielu sprruw poro­

sza!Ilych w <lY-*UlSlji kmnisje 

PO>Vl'rócą w llraare!e d eba,ty nad 

Pro<J~ plam.u na 1973 r. 

Posiedzenie KQml.s;Jl Budow-

n!- I G-OsP-OdM'k.i .Kio<mlmaJ­

n~ t>OśWięoone byqo uchlwałe­

ndu dezytderamów doty-czących 

poselsldeh oplin.li wyrażOiilych 

w tok'u debaty noo planem 
p.ięcio•letnim. 

Genuejs ki pyton 
- schwytany 
iPo 10 dnia.eh beiio1woonych 

poszllkiw a.ń i obl.aiw uda.Io się 
na.l'etszcie w śro<ię wytiroop;lć i 
zabić w~a, !który UJkrywaJ s-lę 
w parku mi.ejskiro w Genui. 

Na•007Jlli śwja<hl«Jwie 1'Wlierd.zl­
li, li w .pan:'\k!u ukrywa się gi­
~tyczny pyotion .ldJLk'l1JI!.8JStome-
1>rOweJ <iłu.gości. W l'ZeCZY'W.i.st<>­
ści o.ka.zalo się, iJż „st.ra.szliwy 
gad" ma. jeclyn·Le 2 metry dłt;­

gośc!, a je.go ŚTec:Lnica w naj-1 
~rwbszym m1eJscu nie Drzekra­
ca 6 centymętrów, 

Zmiany 
w podręcznikach 

szkolnych NRF 
MmLster ikult!Ju.ry naj:większe­
~ ikraJu NRF, Na.d.rEirll.i pól­
l'ł01ooeJ - WesbfaJd.i, GJ.rig,enoohn 
(SPD) Zlllpo'Wied.z;ial w r.am.d.ta.­
glll, że przyg;i.towuae się rewi­
zję .pod/ręczników s7.lc0!1nych o­
bowia,2ll.l(jący·ch w tym ltraj1u. 
Naw.tązuaą.c do we,J•ścla w ty­

cie ukllaoeiów re Z>wliązkli.em Ra­
d11ieckim d. PolsJ<~ mintster P'.l· 
Wliec:Lzla~: „inolW.a sytu.a1cj.a hl­
storycma wymaga rÓ'Wllliet 
mruiruny w treści po.dręcziniikóW''. 

Niezwykła burza 
nad IHoskUJq 
iPo kiilik.Uldi!ltC>Weij ta.Iii uipalów, 

w JlOCY ze środy na 01JWa.rtek 
przesz.la :na1d M~ą nle:r;wy­
kle sil•na bunza -z piW'lm.a.mt i 
•UILewln.YIID des.z.erem. 

J aik oświadczy? kierOtWnik o-
sta.!lJkiń!ikiego o.środka. mete-
o~o l<>gtLc:zmeg-0, ~cy obserivo-
wal burzę z wieży telewiJJzyJneJ 
na. OstainkLnte. wy!a1dowaalia. e­
IJektry.c:on.e byly tak czę&te, że 

O"dJnOtSllo się Wlr.aJŻellile JaJrobY 
Jla.d MMkwą j.aśnl.a.ła. luna, 

iPo-dolbn.ie wlewinego deszczu 

jaik ~ i!lJOC'Y rue byro tu od w 
la.t. W 1eclru!d ~ dadehn.lic: Mo· 

skwy ,imzez :? goodrz;lmy s.padlo 

39,4 mm 'W'<ldy, oo -stanowi 60 

proc. śrecLniej miesięcz.nej n<>r-

1 my OWl'WlC&. 

Wawrzak 
redaktorem 
naczelnym 

,;OdQlosów11 

-

Wczoraj w KŁ PZPR, w 
obecności sekretarza KŁ 
Jerzego Cha.bełskiego i se-· 
kretarza KW PZPR - Ed­
ward.a. Gajewskiego wręczo­
no nominację na stanowisko 
redaktora naczelnego „Od­
głosów", członkowi łódzkie­
go Oddziału ZLP - Jene­
mu Wawrzakowi. 

Nowy naczelny redaktor 
„Odgłosów" jest laureatem 
kilku konkursów literackich. 
Wydał tomy wierszy „Aso­
cjacje" i „Lumineseeooje", 
powieści: „Okolica moich 
przyjaciół", „Nim podpalą 
niebo", „Rekomendacja", „Li­
nia„. 

Serdecznie gratulujemy i 
życzymy wielu sukcesów w 
redagowaniu pisma. {abh) 

l\IRF 

Zakaz stosowania 
DDT 

l'lo!La !Il.iekltó.rymi WY.fątkam! 
prOJSzek DDT rue będzie w~ęc~j 
pre>d'\lkow.a1ny, stosowany w 
NiRiF a.ni też ekS'P(}rtowa.ny. 

Mada,c na "':Z.Slędzie o~n'= 
zdil'D"wia 1 u dzki ego i środowiska 
natwrabn·eg'O. Bu.ndestag pDzyją? 

w środę uchwalę ograniczającą 
użycie DOT, 



IRA proponuje 
Skrzydlo ;,tymczasowych" Ir-

land?Jciej Armil Republikań-

skiej IRA oipuibli.kowalo w 

czwartek w Dublinie oświad­

czenie, te mA gotowe jest za­

pn:e.stać wszelkich dzialań o­
fensyownych w lrla.ndid Pólnoc­

nej od ponJedz.ialku przyszłego 

ty.godnia pod warunkiem, te 

woj.sika brytyjskie W1Strzymają 

wsz3"S'tkle a.keje wymienooe 
przecLWlko bo.jow.nikom IRA. 
Oświadczenie mówt również, 

*e IRA ma imzygotowaa1y plan 
pokojowy za.pewniadący spra­

wdedllwe 1 trwale rozwiązanie 

konfl<iiktu u1stersJdego 1 te 
przedsta.Wl. go w O<lpowiednl.m 
czasie. 

Otwarcie wystawy leninowskiej 
w Warszawie 

W sada.ch Mu~um Len.Lna 
w Wa:rszaiwie otwuto 
wcroraj stalą ekspozycję 
pt. „Lenin na polskiej 

ziemi - lata 191Z-191ł". O· 
twarcle wysta1wy z;biega się z 
mlj ającą 60 ire>cz.illcą przyja..zdu 
LenJma d<> Po.J&k.l. 

Urocz;ystego <>twa.rei& ekspo­
:z:ycj.1 do.kon.al c.zl-O<nek Biura 
PoJ.ityozmego, sek;;eta.iiz: KC 
PZPR, przeWO<iniczący Prezy­
diUJm ZG Towa;rzystwa Przyja­
źni Pe>Isko-Radzl.ecltiej - Jan 
Szydłak. 

Obecny byl ambaisa.dO<!' ZSRR 

w POils.ce - Stanlsla.w Plłoto· 
~ Na. ekspozyc,j~ slda.daj11 
się liczne ma.terlazy, oolruroen­
ty, pu1bl1kaoje prasQ'We, !isty, 
f<>t<>g>ramy i fo.todc0<p le lllk:azu­
jące Len,i.na jaiko dz..iałacz.a. re­
wo!Jucytjineg.o, pi.sa.1'Za, a.gi.tato· 
ra., człowieka utrzym'lldącego 

żywy li cooz:Lei!'lllly ko.ntakt z 
P o.Jakami. Wystaiwa. JJiu-struje o­
kres pobytu. Len.illla w Krako­
wie i na Podhalu od 22 czerw­
ca 19>12 r . d<> 5 wrześni.& 1914 r . 
tj . do cłlwili wyjaz,du Len.i.na 
do Sz:wa.J cairi.!. 

Po napaści Izraela 
(Dokończenie ze str. 1) 

K 
<>lejll"La ina.pa.sć izraelska 
na Liban za.ostrzyła 
sytuację na Blis!kim 
Wsch<>dizle 1 może 
mieć poważne kOJJsek­
wencJe zaróWlllo natu-

środę wdeczo.rem Sadait. Asad 1 
Kadafi spotka.li się póu.fnie bez 
swych doradców. Wśród obser­
wa.torów politycz.nych p81Duje 
zgodna oplinia, że Iz.rael od 
dłuższego czasu plano.wat no.wą 
ak'Cję a.brojną na Liban, 

Narada 
w Mlnisterstw~e Zdrowia 
i Opieki Spnłecznej 

212 bm. odibyła się w WS1rgza­
wie na.rada k ief'O'WlllliobWa M!­
nisterstwa. ZdJrowl.ai i O,pie.:U 
Społecz;n~ z kierow.n.l.karnJ. wy. 
d•zia.lów oorow!a prei.ydi.Sw 
WRN ora.z; z p11zewe>cinkz;ącyml 

zaNądJów okręgowych Zwl ązl<'tl 
Zawodowego PracO'Wlnlków Służ­
by ZidTOwia.. 

Tematem n.&Jrad,y były pro­
blemy związaine m. in. ~ 
z;m \anami zasad zatruoo1enla 
p.rai<;CYWników meidy>emych o-raz 
sp.ra.wy wa.runków pracy i se>· 
cjaln>O-byflo'Wych w placówkach 
1~1lniCZ~h. 

W czasi e n.a.rady omów.Jo.no 
również za,gadittienia do.tyczące 
PtiZYll!O'towa.n.ia karty praiw I 
o bowi.ą.z;ków pracO<Wnlk.a. srużb'' 
zdro-wia oraiz dyskUitowam.o n a 1 
pro,jektem genera.1nego progr a­
m11 o.chlromy ozdrowla w PRL, 
który - po szenszyeh k onsul­
tacja.eh - przed.Io.tony a.oS>ta­
nie rząoowl. 

~~ ~~~~ 
~ Ze spotkania z prokuratorem 1eneralnvm PRL ~ 
~ ~ 
~ B yć może, że ten rok i:mzymiesie ko.rzystme zmia111y ~ 
~ na 11zecz uma.aniamia porzą<llku 1 bezpieozeńsbwa - ~ 

~ w szerokim po.jęciu. Z1<:rmac:za się bowiem lekki I 
~ t>padek prae.stępczości w stoswnku do roku ubie-
~ gtego. Na 11'8iz.le jedtnak mamy do czYl!11enia z ogro-
~ .mnym baga.tem ro.knl 1971, w którymi - w stosu111-
~ ku do iro.k!u 1970 - przestępczość w o.g6'le WJ'JI"Osła 0 10 
~ proc. Sz.czególme ina.silenie za.no1<>W81DO w pl'z.estępczości go- ~ 
~ spO<la.rozej (7 ,5 pre>c. wz;rostu kradziety m ienia spolecme-
~ go - w grę wchOdzi kw<>ta 10 mln z:łotych) i krymiina.!nej. ~ 
~ ZnS1Cmle w~rosła ilooć z;abójstw dokonainy<:h i usLlo.w.ań, ~ 

~ ra,buin.ków, przestępstw o chaa-akterze chuligańskim i sek- ~ 
~ suaJ.nyin (gwatty zbioro~e ze sz czególnym <>krucień&twem ~ 
el st~ow1ą jeden z p-0wa.z.n1ejszych problemów ..,... 20 proc. wię- ~ 

~ CeJ). ~ 
~ Stano-w!.sko Mlinl&terstwa Spra.wiedllwości, S1>idl\J Najwyt- ~ 
~ s~go 1 Prokuratury Generalnej jest jed.nozmacz.ne: rep re- ~ 
~ &Je sądowe w 1972 r. nie byly w pemi dosto.sowane do ~ 
~ tych zagroeżeń. Proiku.-a.tury reprez;entowaly za la.godine sta,. ~ 

~ K I I h. ~ 
~ arac 1 wyc owywać ~ 
~ (Obsługa własna) ~ 
~ ~ 

Kissinger 
spotkał się 

·Z chińskim 

specjalislq 
rakietowym 

ry wo.jskowej ja.k i politycz-
nej. Od<iziały izraelskie operu-r------------------------------

~ nowiska i zbyt ma.Io ·wmoslły rewi zji. Podjęto ba<rd.z.iej ra- ~ 
~ dyikalne środkli.. Za ostraejs2ym! Wl!liosk!llmf prokuratorski- ~ 
~ m t id.zie wyrokO<Wa aiklceptacja wym1a,ru <S!)raiwiedl!Jwoścl. ~ 
~ Takle stanowhsko u.zyskało al!lCeptatję Ra.ety Państwa. ~ 

~ Oczywiście dlZialalnosć protlcuratury, organów ścig81llia ~ 
~ 1 wymiaru spra:wU.edllwości - n!llWet na.jaktywiniejsza nie ~ 
~ będzie jedmak lekiem na chorobę spolecz.ną, Jaką jest prze- ~ 
~~O! stęipczość, jeżeli nie .rozw111le się jednocześnie działalności ~~O! 
a zapobiegawczej. Ta z kolei musi być oparta na pro.klu.ra- ~ 
~ tor&kiej kontrold. przestrz.eg81Dla pra.wia i badamia przyczyn ~ 
~ przestęp<:zośc-i. Jediną z kapiitaJnych spraw w komplekso- ~ 
~ wym ujęciu całego problemu jest świadomolić społec:z.na ~ 
~ i stosooek spoleczeńSbWa do pO'rZądlcu praWl!lego. Duże są el 
1a w tej mie1M:e lniedost!lltki 1 tu wkraczamy już Yf sferę wy- ~ 
~ ChOWY'Wanla. ~ 
~ Prokuirator generalmy - Lucja111 CzUJb l ński - n11 w.czo- el 
1a radszym spotkaniu z publieysta•llld. spolecmo-pra~'nymi ~ 
~ omawtając pien116z;e efekty wykoo:rw=ia programu działa- ~ 
~ n ia Prokuratury Generalnej, omówił m Jn. tendencje dzia- ~ 
~ łania wychoowarwczego. Duże nad1zleje łączy się z powołalllą ~ 
~ przy Ra<lrz ie Państwa KomLsją WychO<W=ia Ob:yowałelskie- ~ 
~ go i Milnis.tenstwem Oświ!llty i WychO<\vania w zakres ie za- ~ 
~ pobi egania przestępiczo.śei wśród młodzieży. Chodzi o to, ~ 
~ żeby „nie s-p~hać ina margLnes" mlo<izieży, któ,rą moq,na ~ 
~ u.ra.tować, aJe trzeba się nią za.jąć imaczej nLż dotychczas. ~ 
~ ProkuraWra widzi w tym nie tylko rolę organi2aeji mlo- ~ 
~ dz1eżowych, lecz także swoją - przez kontakty a.e szlco- ~ 
~ !ami, a w ogóllllej dzialalności pro!ilaktycimej przez ~ 
~ kOl!ltakty z. określonym! środowiskami, zakładam[ pracy, ~ 
~ aktywem spo-lecmym 1 polityCZl!lym, przez O<lsl81D ianie me- ~ 
~ ch81llizmu i W8JI'Ulllików P-OW&t81Walllla przestępczości. ~ 
~ Rosną rz:ad81llla prokluratu.ry, rooszenają się jej obowlą:z- ~ 
~ ki, aJe jeszcze n ie zmLeniają Silę warwnki pracy. To jest ~ 
~ także pre>blem, k>tóry woąże się i z ed'.e;!ci:Y'WlJlośc ią proku- ~ 
~ ra.torskiej koontroli p<rze5urzeganla pr!llwa i - co za tym ~ 
~ idzie - uanaoni.aJllla pram0trząd!nośed. 1 społecznego do ntej ~ 

Do.raid.c& prezydenta Nixona, 
Henry KLssi<nJg<er pneb:rwadącv 

z w.iz;ytą w Peldmie zwJ.edz;il w 
cz.w<IJI"tek polirtechinikę peklń· 

siką, gdzie prawdo podo·bnle sp ;i.\­
ka.t s ię z. PTofesorem Czlen 
Wei-~ang, chińsdrun specjal i­
stą ra.kietowy m , który w ta­
tach 1941)-46 byt wy·kladowcą .„ 
ka.l'ifO'rni,J.skim Lnstytucie Tech· 
noJ.e>giii. 

Jak są,dz;ą o.bserwa<t.o.rzy, w 
czas.ie , roz:mów K:lssingera w I 
Pekinie, jedl!lyim z; te~tów 

jest spraw a. ewentualnej wy. 
ml81Tly n!lluko wców i stllldentó·.v 
między ChRL a USA. 

jące na terytoriJU.m libańskim 

uprowadz.Uy tego chnla pięciu 

wyż.sz~h ofLcer6w syiryjsJdch, 
którzy wchodzili w sklag dele­
gacji wojskowej Syrii. Upr<>wa­
dzono rówtnież khlku <>fi.cerów 
i żollnierzy armu libańskiej. 

Przedsta.wldel Li.b81DU w ONZ 
Ghiorra złożył w środę wieczo­
rem w Radz.ie Be7Wl.ecz;eństwa 
o.stry protest w związ;ku z no­
wym ak.t em a.gresjl izraelsk iej 
wobec Libanu. Jedmocześnie 

nąd sy.ryjski za.żąda~. by Iz.rael 
n iezwlocm!e uwolnił upr0<wa­
dzonych oficerów syryjskich. 
Sytuacją, jaka wytwor.zyta 

się na Bliskim Wschodzi.e w 
z1Miąz;ku z n<>wym aktem agre­
sli i.zraelskiej, jes.t przedmio­
tem obrad rządl\J 1lbańskiego o.raz 
konsuJ.tacjl prezydentów E<1i1>tu, 
Syrii 1 szefa państwa libijskie­
go , którzy PTZebywaJą aktualnie 
W M!llrsa M!lltru'h (EgLpt). W 

• Slpsunki międzyludzkie 
w zakładach przemysłu lekkieuo 
• Włókniarska oceno warunków 
i bezpieczeństwo procy 

l>z!A toczą się w ŁOdz.1 obra­
dy Plenum 2lG zw. zaw. Prac. 
Ptrzemysllu WMkLe.run,lczeio, 
Odzietowego i Skórza.neito po­
śWlięco.ne ocen.ie warrunJców 1 
be7.1Pieczeństwa pra.cy. Wczo.rej 
uś poócz.a,s posleózem.ia, pre­
zydium, w k1;órym ucz.e.stni~~ył 

wicemilnister prz.emysru lekkie­
go z. PrzygOda - omawiano 
probluny konfliktów w zakła­

da.eh przemysłu lekkiego, anall· 
zowano składa.ne z tego powolła 
w instancjach zwlązkOWY<'h 

skargi pracowników 1 na tvm 
tle - działalność zakładowyr.h 

komis}! rozjemceyoh. W dys-ku­
sji wiele miejs-ca poświęcon'> 

wytyipowan Lu nactwadln.iejszycn -
z.da.niem dzialac.zy pos-rozesiól­
nycil Oikręgów Z!Wiąl'Jkoiwyeh -
pr.zY'OZYJ"l nie na!ltlepszych sto-

suink6w mlęidzy praoeOIWJlika.mt 1 
pracoda.wca.mi a ~ n leumie· 
jętnośc.i 11k,w1dowalltia kontu.k­
tów „oo zara.z;" i na m iej.sou. 
Tak więc raz jeszcze Wskazy. 
wa.no na nieprecyzyjność obo­
wiązującego aktualnie prawa 
pracy, na nie najlepszą pral"ę 

działów kadrowych, na aseku· 
ranctwo, biurokrację i ucifJ\ta· 
nie Od podejmc>waia decyzji na 
kolejnych szczebla.eh władzy, 

przy czym Im niżej, tym cechy 
te wYstępuJą 1>Strzej. Wskazy. 
wano na zbytnie „z.lnstytucJona­
lizowani.e się" zakładowych rad· 
ców prawnych, którzy często 

gęsto nie stosują się w prak­
tyce do wymogu służenia radą 
nie tylko dyrekcji ale i zało-

dze. iw. 

,,Komu piosenkę?'' 
(Dokończenie ze- str. 1) 

konkurować z Koniecznym, ale 
gwiazdy, niestety, nie rozbłysku­
ją co rok. Jest za to całkiem 
przyzwoity poziom ogólny pio­
senkarskiej twóorczości, są wy­
konawcy na poziomie, którego 
nie powstydzimy się I poza kra­
jem - Zdzlslawa Sośnicka, Ma­
ryla Rodowicz, Andrzej Dąbrow­
ski, jest Bogusław Mec - liry­
czny trubadur, jest zespól inte­
ligentnie podsycający ambicje 
twórców, parodystyczno-pastl­
szowe „Tropicale Thait!; Gran­
da-Banda". 

W koncercie wczorajszym słu­
chaliśmy na ogól piosenek do­
brze znanych z giełd, plebiscy­
tów ltp. Wytypuję, moim zda­
niem, najlepsze: „.Jej portret" 
(Nahorny, Kofta, wykonanie 
Mec). „Do zakochania jeden 
krok" (Kopf, Bianusz, Dąbrow­
ski). ,.Ja•ka jesteś Ma.rio" (Fi­
gicl, Kondr·a.t<>Wioz, S Lpińska -
Figi.el). , . .PC>d śU.wą" (Zloeliński 

- Bo·rO<\va, lit.I cJa. Pru.s) , „ Bę­
dziesz ty" (Kowa.le'\\'Ski - Kon­
dra,toWILcz. „Trubad1U11'Zy"), „Bal­
lada m.a.socMsity" (Pieczyń&kt, 
S7l~"ed. R<>siewi.cz - .. HagaW''). 
A po.za tym wyrótnLa.iące si<: 
bądź to hlllTll.e>rem. bąd.t a.uteri· 
tyozmym liryzmem, ładne , wpa­
da.jące w ueho - .,Kiedy w io­
sna buohinie maJem" (Koq:it, 

POGO O Ił 
Dziś zachimurz;enle umiairko­

waine. W clągiu d.nla wzrastają­

ce. W godztna.ch popolUdnlo­
wyoh możlbwy pTzeJotny o·pad 
lub bune. Temrpera.tu·ra maksy­
malna ok. 25 stoipn:l c. Wia,try 
słabe, chw.lilamrl. po.rywiste ptd.­
Z81Ch. 

Jutro pogoda 1 temrpe.ra.tura 
bez więkisz~h zmla.n. 
DzLś słoń<:e zajdzie o 20. 06, a 

jutro wrejdzle o 3.22. 
Imieniny: Wa.ndy i ZenOfl'la. 
DZIS DZIEN OJCA, A WIĘC 

KWIATY DLA TATY! 

Biaml\J6'Z - „IPaI'tl.ta "), , ,Nie obie­
caj , n.be .pr.zyrzek.aj" (Korcz, 
Cz.uibaczyńsk.i - Duet D. R!.nn 
i B. Czytewslki, „Kochaj mnie 
talk jaik j,a. cLeblę" (Rzecz­
kowiska. Sta.n!sławski - E. 
Sn~aillJca,), „Ka.sieńka." (KorcZ", 
Osiedka). 
Pytają orga.nizator.zy - ,.Ko­

mu pi.OISe'nikę" - Mnie. Na wet 
ki.1kia.. 

JUJtro - ,,.Debiuty O'PO!skie". 
J, KATARASl!i<SKI 

Kronika wypadków 
.l O godz. 6.50 na. sk.rzyto· 

wa.nlu ulic żeromsikiego - l 
Ma.ja „Skooa" rt 46-57 zdert.Y­
ła. s ię z a.utobu.sem lin.U 0/6 
Straty oik. i.o tys. z.!. 

.l O godz. 8.0.S motorni czy 
tra.mw.a.ju linii 27/4 potrą~'l 

prnoohodzącą na pmeJściu j,l~ 

pieszy>eh Z<>fię D. (za.m. w Po­
li<:hnie). Poszklo<l-OWa.n.a. do.zna­
la. o-braiżeń i przebywa w Szipl· 
taJ11 Wojewódil'Jkiim w ZgLe,rzu. 

.& O godz. 9.45, 45-letl!l·ia. Dq­
nuta J. wpaodla na skrz;y-żowa­

nlu u!Lc Wólczańska - Swier· 
czew~ieg<1 .poo , .W<>!,gę" IS 
łl-4.2. doznao~c zł-am a'lli a. przed· 
r-amienloa. 

.l O ~doz. 9.M na &klnzyź1J­
wan1ru uiLc Ja1ra.cZ"a. - Sterlln· 
ge. mot<JtcyOcJ MZ 15-3'5 IC ".de· 
rzyl się z „Wa.rt.burgiem" IR 
9fh1ó. 

.łi. O llO'dz. 10.10 tr'll.mwa~ ltnU 
13/4 "()O'trącll na. ul. Srebrzyń­

skj.eJ roobo<tn Lk a dro-go.wego A:i. • 
chr.ze.ja R., ~ry dowal nie· 
groźnych obrażeń. 

.l O gooz. U .:!ll m. ul. Fu­
clka przy Skromnej , 12-le-tmi 
Mi.roota.w A. Jadl\'C na ro·~rze 

W'pad!ł pod , .Fi-a,ta" LE 08·37„ 
d·ozn3'1·ąc n iegroźny.eh obrażeń . 

.łi. O godz. 18!?.1>. 9-letnt .Ja· 
ne-k K. jaodą,c roowerem WJPadl 
na. Uil. Wie<lkopo·llSlklerl pod au­
tobus Unii B/9. Po.mocy r0<we­
!'Zyiście udzielilo PQgotolWie. 

(cis) 

~ 2'81Uf81llia. ~ 

~ Z. TARNOWSKA ~ 

~~~~~~~~~~ 

Zasady rekrutacji 
(Dokończenie ze str. 1) 

nfenl oo na•JIIlllliej n.a stanowl­
ll'k·u st!llrszego asyste.n ta. 

Mlmo że ~ermin składania 
podafl uptyne,l 10 bm., UoC"Leln \e 
:oostaół:y 1Jl!>OWa~i<>ne do p.r.zyj­
mowa.n.ia zigłoszffi ka.ndyldatów 
mM;tiwiie ja.k narjodru2ej. W przy­
padku brak>u odpe>wledinich do­
k>umel!ltów, które kandydael P"· 
w irunil a:rożyć w U1Czellnl przed 
egizrumlinern - można do.pu.ścić 
do warullliko•w-ego z.dawa.nia e­
gzam.inów wsz;ystkich ty.en, któ­
ny przedSltawlą świ·adectw.> 

doj.rzalo-ścl. K81Ddy'datoan tym 
uczelm.i.e usta•lą późniejsze ~er· 

mLny 9kladam.i.a. brak.ujących 
dokumentów. 

W tyim r0<ku - w myśl u­
.rzą,dzenia prezesa Rady Min:­
s-trów - zrezygnowano z tąda• 
nla od kandydatów odplsu śwh­
d.E>Ctwa. urodzeni& ~Ub wyc\ą\l;J: 

z do.wo<1u ose>bi.siteg<>. Niezbęd­

ne <lane perso,n,alne u.oze!n <.e 
czempać będą rze śWiwdectwa 
do jirz.alo.śc i. 

Ci kam.dy.da.cl, którzy mają 
pr!llW<> być przyjęci na stud :a 
bez zda.wa.ma. e,gzam.in ów 
w•stępnych - najlepsi ue;mio­
wie szkól średn ich (·PO jednyin 
z; ka,żdej S>zk<>ly) - WSjpóln l'? z 
wta·dza.m i uozelmi u.stalać będą 
k ierulllek s-wo-i ch si u.d iów. 

Term.in pierwszego egzaminu 
pisemnego ustalony został na. 
3 lipca. 

• SPORT • SPORT e SPORT • SPORT • SPORT • SPORT • SPORT • SPORT • SPORT • SPORT • SP·ORT • SPORT 

Samotni żeglarze - milczą 
W czwa.rtek minęło 5 dni od 

startu transatlantyckich reg!llt 

u. Zahrt 
rekordzlslq Europy 
na 400 m 

W czw~k irozpoczęly się 

w l!lrlurc!e ilieklroa.tletyoez:ne mi­
stmzO&trWa Ntl.D. W pierwszym 
diniu zawodów Monika Zamit po­
~a w Jednym z pr~ed.biegów 

reko<rd Europy na łOO m. Jel 
wynik 51,1 JeSlt lepszy od do­
iYch<:zasoiwege <rekordu o o,ę sek. 
:!. ustępuje rekor.ctoWi świSlta 

Marilyn Neufvllle (J"arnaj:ka) tyi!. 
iko o 0,1 sek. 

Br1Jd1:q ścl 
na 13 mle{11c:a 

Swietny byt start po.Lski~ diI"U­
żyny na oHmpiad.zi-e w bryidrłiu 

6PO<rto.wyn'l w Mi.a.mi Beach n.a 
P'!oo-ydzJ.e, a.le llliestety :zalk.oń.eze­
nie b&II'd.zo s·łabe. Ostateoz.nde 
J?o!a.cy ukończyli eJ.Lmimaoje at 
na 13 miejscu. wobywaJąc łącz­
nie 468 pkt. Oli.m11iaidę wyg.ra.Ji I 
Włosi - 631 pkt. 

samotnych żegJ.e,n:y. Ponad 50 
jachtów, uczestniczących w ~ej 

im!ll"elńe, roz,proszyło się po 
Oceanie Atla.ntycklm w posru­
kiwanlu najbardziej korzystnyeh 
warunków. Organizatorzy regat 
porozumiewa.ją się z żeglarzami 
drogą radiową. Okazało się to 
Jednak rzeczą niezwykle trudną. 

Z większością uwodnilków nie 
zdołano dotychczas nawiązać 

łączności. Milczy m. In. wielki 
faworyt imprezy, Francuz Jean­
Yves Te.rlain na swym po­
tęmym jachcie „Vendredi-13" 
(39 m długości). wyposatonym 
w nowoczesną radiosta<:ję. 

Fra.ncuz podpisał utn<>wę na ko­
regpondencje z kitkom.a dzien­
nikami, a ta.kże z toiwairzy­
stwem radlowo-telewtzyjnym. 
Miał tet codziennie przekazy­
wać SPrawozdanla znanemu re­
żyserowi. Cla.ude Lelouchowi, 
który finansuje jego wyprawę. 
Od tr.zecil dni nie widziano 
jachtu, a·ni nie slYSzano sy­
gnałów „Vendredi-13". Trudno 
określić przyczyny tej ciszy w 
eterze: awaria radia, brak cza­
su na nawiązan~e łączności w 
nawale ma-newrów żeglarsklch 
czy po Pro'Stu wżględy talatycz­
n e. Angielscy organizatorzy, jak 
dotąd, nie wy1ka zują żadnych 
objawów niepo-koju, nato.miast 
radio trancusk!e zwrócilo się z 
apelem d<> krótkofal<>wców, by 
starali się nawiąMć łączność z 
„Vendredi-rn". 

Jacht francuslt1 nie jest wy­
j-tkiem. Na skutek ciszy w ete­
rze trudno jest ustalić pozycje 
wielu innych łodz1. Brak wia­
domości o drugim wiel!klm fa­
worycie, 7-0~letnim Angliku 
Fran<:lsie Chichesterze, płyną­
cym na lodti „Gipsy Moith V". 
We wtorek nawiązał z nim 
łączność radio1!rą australi!jsld że­
gla•rz Murray Sayle, pO'kom.tjący 

ocean na i ach cie •• Lady of 
Fleet". Chichester, zwycięz<:a 
pierwszych regat samotnych że­
glarzy, nie zdra.dz.11 jednak awej 
pO'ZycJI. 
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M. lowicki 
liderem BWP 

Osmy etap Bałtyckiego Wy· 
l!icigu Przyjaźni z Lomży do 
Olsztyna (1'4 km) przyniósł po· 
ważne zmiany w klasyfikacji. 
Swletnie spisali się młodzi 
polscy kolarze, którzy wywal­
czyli trzy czołowe miejsca na 
mecie w Olsztynie oraz zre­
alizowali plan ta.ktyczny tre· 
nerów pomagając łodzianinowi 
Mieczyslawowł Nowi<:klemu w 
zdobyciu koslllO.lki lidera. Na 
leśnym stadionie najszybsi o· 
kauli się Henryk Grembskl 
(Legia), Jerzy Glowa.eki {O· 
rzeł l.ódź) i Bernard K.ręcz.yń­
ski (Gryf Szczecin). Czas Grem­
bskiego - 3 :31.12 daje mu prze· 
clętmą sey·bkość U,9 km na 
godz. 

W Jete.n1eJ Górze rozpoczął 
się tradyeyjny czteroeta.powy 
górski wyścig kolarski o „Pu­
char Ka.rkonc>szy• • Pierwszy 
etap miał długo5ć 1H km. Na 
starcie stanęło 86 zawodników 
z Wioch, Czechosłowacji i Pol­
ski. Wygrał Smyrak (Piast Słu­
piec) - 3.22,29. 

Duólnopolskie 
zawody I.a. w Spale 
W niedlzielę o godz. lol !Il& sta­

dionie ośrooika P<rzygotowań 
olim1pJJ~ki!.ch w Spale o.dbędą się 
ogótnop0<lskie ZBIW'Ody lekkoa.tle­
tyczne z udozialem reprezentan­
tów: Opola., Rzeszowa, Kielc. 
MaZ<llWIS~ LocLzi i ziemi lód.z­
klej. 

Pireigr81tl'.l przew:!®Je wszyst­
kie konJdurencje olllmpijskLe ko­
biet oz wyJąitktem rzuitu os.zcz~­
pem, a mężiczyźni nie będą 

sta.rtowa.ć na. d.tugklh ciyistan­
&acl\. 

W Poznaniu, Wałbrzychu i Gliwicach 
oslaleczne rozslrzygnięcia 

na drugim froncie 
W nadchodzącą niedzielę 25 bm. n lig& I klasa mtędzywo­

Jewódzka zakqńczą rozgrywki mistrzowskie bieżącego 1e­
zonu. 

W ub. niedzielę rybnicki ROW po kwarantannie w n lidze 
zapewnił sobie awans do ekstraklasy. za jego plecami toczy 
się walka o drugą, premiowaną awansem lokatę. W walce 
tej uczestniczą zespoły poznańsktegc> Lecha i lepszego od 
niego o punkt Górnika Wałbrzych. Lech gościć będzie u sie· 
ble Zawiszę, a Górnik grai awansem z AKS Niwka. Naszym 
zdaniem największe szanse w tej rywalizacji mają poznania­
cy 1 być może po kilku latach przerwY Poznań ogll\dać bę· 
dzie wreszcie mecze ekstraklasy. 

Równie ciekawa sytuacja za- 1 Ursusa, gdyt w wypadku po-
lstnlała w końcu tabell. Nadal rażkl Motoru Concordia lub Wl-
otwarta jest sprawa czwartego sla zagrożone będą spadkiem. 
obok Garbarni, Włókniarza I Początek spofkań w lidze mię· 

Startu · spadkowicza. Los tak dzywojewódzkleJ o god'Z, 17.30. 

wyreżyserował, że w ostatnim (s) 
meczu spotkają się dwie dru-
żyny bezpośrednio zagroton«> 1---------------
spadk.lem - Piast i Motor. Mo-
torowi do, utrzymania się w li· 
dze wystarczy tylko remis, na­
tomiast Piast musi ten mee11 
wygrać. Być może własny te­
ren będzie tu mia! decydujące 
znaczenie. W przypadku poraż· 

ki Motoru z lodzkleJ grupy li­
gi międzywojewódzkiej spadnie 
7 zespołów. 

Pozostałe mecze ostatniej ko· 
lejki spotkań II Jigi: Start -
Hutnik, Włókniarz Pab. - Ar­

ka, Garbarnia - Urania, Star 
- GKS Katowice, SJąsk - ROW. 
Początek wszystkich spotkad w 
nlectdelę o godz. 17.30. 

W klasie mlędzywc>jewódzkieJ 
odbędą się następujące mecze: 
Concordia - Włókniarz B., Wló· 
kniarz i.. - Znicz, Polon!& -
Widzew, Ursus - Wisła, Avia -
Orzeł, Stal - Gwardia, Lubli­
nianka - Zyrardowlanka, WI· 
gry - Hetman. Ze szczególnym 
zainteresowaniem · oczekiwać bę­

dziemy wyników :& Piotrkowa 

30 zalófł 
zgłoszono 

do XXXII SRP 
J"l\J'Ź 30 ~8Jllicmych :zalóg 

:z,glosi.k> swój start w XXX1!I 

Międzynarooowym Sa.rnooch<>do­

wy.m Rad<Wie Po1skl, klłlóry roze­

gra111y zoistanie w clin.la.ch li3-<l.6 
lipca br. 

Wśród dotychczas iz,gtoisz-onych 

r1Jlladduje się 5 załóg ZSRJR, któ­

re .startować będą ina „Mo.s.kJwL 

czach-~12", 8 a. D=li. 3 załogi 

z NltF, 1 :z: Mona.co, 8 z Bułga_ 

lrii 1 9 z NRD. 

Oczywiście startować będzie 

or~ cala pC>lslka czołówka. 

Reprezentacja 
piłkarsko Lodzi 
no lurzysko 
ŁOZPN ustalił 17-06<>bową ka­

drę Łodzi w piłce notnej na. 
l~rzyska Mlod.z.ieży S2'ko!mej. 
Trenerem kadiry jest Krzys.1.tc>~ 
BullńSOO!. 

Oto na.zwiska. Z8lWOdników: 
M. Lucka (Start), J. Zóunek 
(ChKS), K. Bairtcza.k (W!ókmiarz)i 
Z. Balasi,ński (Wlóklni.,.,rz), s. 
Jó.zefowicz (Sta,rt), B. Korczyń-
9kJ (Start), P Chuidy (Start)i 
s. RuJewicz; (St.a.Tt), J. Kowa<­
czyk (Start), A. Piotrowski 
(Start), M. Pła<:hta (Start)), Z. 
Oich-eoki (LKS)), s. Ma.tu szew­
ski (Włókinlairz), P. Grzelak 
(O:mel)', J. Sochack!l (Lodzia.n­
ka), A. Klim.as (Or~!), J". Bu<­
ch!llrd (Włóklnia.rz). 

W dniach 8-13 lipca we Wroc­
ław.i.u odbędą się rozgr;')"wki pół­
filnalo.we, w któryoch obok lo­
dzi.am 1.Ld;Zliał wezmą zespoły 
Wrocta.wia,, Z. Góry i Opola. 
Dwie najlepsze dru.ży.ny awam-
swją do flinału Igr-zysik. (.s) 

Tur11stqko 
motoroua 

W LOdzi roz~grano III ogólno­
polską eliminację turystycznych 
motocyklowych mistrzostw Pol­
ski. Startowało 105 załóg z ca­
łego kraju. 

Indywidualnie wygrał W. Pon­
czewski („Zaporowiec" Lódź). 

Drużyna „Zaporowca" triumfo­
wała również w klasyfikacji 
klubowej przed „Fonicą" Lódź. 

W punktacji okręgów pierw­
sze miejsce zajął PZMot. Lódź, 

(m) 
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Mo:ina lui kuuować 

podreeznikl szkolne 

* Punkty zakupu 
i sprzedaży ksiąiek 

używanych 

* Talony ważne 

do 5 września 
Jak poinformowano nas 

wczoraj na konferencji pra­
sowej w Domu Książki, nie 
powin no być obecnie klopo­
tów z zaopatrzeniem Lodzi I 
Woj. lódzkiego w podręczniki. 

Po wieloletnich bojach za­
lnteresowanyeh, wreszcie ksią­
żki drukowane w Lodzi powę­
drują od razu z drukarni do 
magazynów i księgarń DK, a 
nie będą odbywać wędrówek 
do centralnej skladnicy w Po­
znaniu i dopiero stamtąd znów 
do Lodzi. PZWS zapewnia, że 
do 15 sierpnia znajdą się w 
sprzedaży wszystkie podręcz­
niki dla szkól podstawowych 
I średnich. Obecnie z '73 pozy­
cji dla szkól pods tawowych, 
łódzki DK dysponuje 62 tytu­
larni. Pełny komplet podręcz-

· ników Jest już dla klas n. nr 
i IV. z 74 tytułów dla szkól 
średnich, brak dotąd 19 pozy­
cji. I w roku bieżącym nie 
wszyscy uczniowie rozpoczną 

rok szkolny z nowymi podrę­
cznikami; wzorem lat ubie­
głych, braki uzupełni wymta- I 
na starych podręczników w 
szkołach. 

DK przychodząc z pomocą 
uczniom, uruchomił w księ­
garniach przy ul. Piotrkow­
skiej 193 i Wschodniej S3 pun­
kty zakupu i !fprzedaty uży­
wanych podręczników. Przy­
pominamy, że talony na pod­
ręczniki ważne są tylko do 5 
września br. (abh) 

e Nowe zadania służby 

e Sprawy socjalno-bytowe 
zdrowia 

e Budowa szpitali i przychodni 
Wczorajsza X Okręgowa Konferencja Sprawozdawczo-Wy­

borcza zz Pracowników Służby Zdrowia, zamyka trzyl„tni 
okres dziaJalności. Równocześnie stała się forum dyskusji 
na temat aktywu zwil\Z)l:oweco nowych zadań jakle stoją 
przed służbą zdrowia. 

PodJ9urmowując okres mhnlony 
moilna st wj erdzl<:, że gene.ra.ln;e 
T<>z;wiązan<> w kTaJu wiele pod­
stawowych s.pra w . Na.!e'iy do 
.ni~h n.p . kwestia plac, fllJndu­
szu socjainego, a przede ws r,y­
stkim za.począbkowa.n!e z.mia111v 
przestairzałeg-0 modelu orp.n:za­
cyjnego słu.żby Mro-WUt. 

W dy9k.usji jaka w;rwlązala 

do Zarządu Okręgu. Po uważ· 
nYom r<„z..pat rzeni'll odta.~uje .;ię. 

że mniej więcej oo proc. z nkh 
kwaJifi.kowało się do r()związa· 
n !a bezlpośredn io na miejs-~u. 
przez z.8Jltlad ()Wą o·r·gallllzac.1ę 
zwląZlkową. Dla.tego też 01rga.n t· 
taoeje zalkladowe txr-zeba będ•.!>! 
w przyszłości otoczyć pel.n l.ei ­
s.zą 0opieką. a także ud<>s.k.onal:ł' 
!eh strUJkturę. się podczas ko•nferenejd, a :v 

której uczestnJ.czyły m. In„ se­
kreta.n CRZZ I. Sroczyńsko, Wiele s.praiw Z'W1ąz.a'!'lycll '· 
sekret arz. ZG Zwi ą.zik:u z. Bua- Wa.t'u.n.kaomi pracy rorwią,za,nych 
nowska, wiiceprze-wod.n'e zą ~a . z<>stanJe w ciągu najbliższych 
P rezyd ium RN m. Lodz.i B. Wą- lait, gdy <zakończone z.osta.ną 
sowicz i sekretarz Prezyd i·um budowy nowych sz.pttaJ.i i pr~'\1-
WRN H. Goczek, na pian pierw- chodini. Tylko w Lodzi do kol'l­
szy wy'5U.Wa.ły s·!ę spra.wy tycia ca bieżą,cej i;..,1atki na n<>W. l:'t 

by zd.rowia - przykładem wa- mld. zJ, a na moaemzacJę .ibO 
.rlllllk>i pracy, gdyŻ większo~ć m.J.n. 7.l.. 

ZIJc•e l:odzi 

Przy 

okazji 
ltemont elewacji d()mów przy ul. Piotrkowskiej (lecz nie tylko 

tutaj) jest świetną oka.z.ją d-0 na.prawienia i <>dświeżenia wszyst­
kich rek.lam ne<><11()wych, s.zyldów, tabliczek z na.zwa.o:u instytucji 
itp. Niektóre, ja.k itP. Ml{, SD, czy Modelarnia Aeroklubu Lódzkie­
go przy uJ. Plotrlrowskiej 78, sk<>rz.ystaly w pełni z tej okazji. 
Inne niestety jes1J0Ze nie. A przecież także 1 te elementy „wystro­
ju" ulle albo je zdobią, aJbo p()brafią szpetnie zeszpecić. Po malo­
waniu zali, tak ezy siak, trzeba tablice, tablicrzkl, reklamy i neon;Y' 
przynaJmnej do.crz.yścić. Nie za.pomnijmy przy ()kaz.Ji o ,„nicrzyich" 
tabllozk.ach z n~ami ulic, kltórymi od dawna nikt się nie opie-
kuje w sensie sprząta.n.la.„ (Jp) 

Foto: A. WACH 

codzie!llnego pracowników slu1- v.-eSltycje przewiduje się 0.5

1 placówek służby zidrowla m re- (er) 

śei się w bud'Y\Ilkach przyste-ł-------------------------------------------
sowa.nyoh tylke> do potrzeb 
leozillli-ctwa.. Wiele z nich jak 
n.p. p r zychoon.ia obw0odowa w. 
Lowlczu 1 tamtejszy szpital 
pneciwgru~Hczy, laborato::'1a 
ZOZ w Torna.szO'Wie. n'.e nad•· 
ją się 0u.pe~nle do celów Jak~m 
słu•żą. Równcx:ześnie zastrze-że­
ma burd'Zl realiza.cja za,bezpie· 
cz.enia pra.cownilkó'W w od'Zie~ 

,,Faust" w uniejowskim plenerze 
och.rollll!lą i .roboezą. 

nich województw: poZnansk1ego 
i warszawskiego. Warto było~ 
by aby imprezą zainteresowa­
ły się zakłady pracy 1 lnsty-

826 raportów' o stanie ?.a• 
grożenia naturalnego 
środowiska człowieka, 

o karygodnych nieporządkach 
i niedbalstwie w różnych re­
jonach miasta oto plon 
ZMS-owskiej a .kcji „OPlS" 
(Ochrona Przyrody I Srodo­
wiska). Wszystkie te raporty 
łódzki sz.tab akcji „OPIS" 
przy ZL ZMS po dokładnym 
ich przeanalizowaniu, skiero­
wał do zainteresowanych in­
stytucji, zakładów i urzędów. 
Jednocześnie zobowiązano ad­
resatów do zlikwld<>wania w 
terminie trzech miesięcy tego 
wszystkiego c,o zagraża śro­

dowisku czrowleka. 

~kcio 
•• OPi§•6 

W akcji tej wyróżnili się 
uczniowie ZMS-owcy z 
XXVIll LO, XV LO im. Kas­
prowicza, ZSMetalowej or a, 
Technikum Przetwórstwa Pa­
pierniczego, XXII! LO im. 
Waryńskiego, Te.cbnlkum Me• 
chaoiczoego nr 1, XXVI LO 
Im. M. Fornalskiej, ZSZ Za­
kładu Doskonalenia Zawodo­
wego i ZS Wlókiennlczej lin. 
A. Struga. Wyróżniła się rów· 
nież cała Rada Organizacji 
Szkolnych ZD ZMS - Balu• 
ty. 

Wczoraj w czasie sesji po­
pularno-nauko-we.I podsumo­
Wllli1%ceJ ~cję „OPlS" w t,.)­
dzi, która odbyła się w Za­
rządzie Lódzkim ZMS, wiele 
mówiono o konieczności k~­
tynuowania w przyszłym roku 
szkolnym tej pożytecznej ini­
cjatywy. 

(j. kr.) 
Zgodin.te z pr~l-OW!Aml „SZ.~\VC 

bez. bu1ów chodzi", podkre-śta­
no taikże niedootatek op1eoki p~o­
filaktyC2lllej t lekarskiej !H1 

pra'COwnikami sruż;by z<1r0w1'l. 
Z tym Wiąte s ię także s.pra.wa 
'WJ'poaz.ymJciu. W zamierrren lach 
nowo wybranych wladz. Instan­
cji związkowej przew\ii-z1a.n., 
m. !m. rozwlą"Zaon!e s.prawy bu­
dowy nowego ośrodka wypo­

W dniach 1 1 2 Ii.pca br. na wolnym powietrzu w pięknej 
scenerii uniejowskiego zamku odbędzie się wielkie widowisko 
w wYkonaniu artystów Teatru Wielkiego. zaprezentują oni operę 

„Faust" Gounoda, specjalnie przygotowaną do pokazania w ple· 
nerze. Bilety na te przedstawienia, które rozpoczynać się będą 

o godz. 20 rozprowadzają wszystkie biura podróży i PTT-K, cho­
ciaż organizatorami są WOSTiW „Za.mek" w Uniejowie I łódzki 
,.Orbis"„ 

tuc.1 e organizując dla swych J 

pracowników dojazd zakładowy- =============== 
ml środkami lokomocji. (k) 

czynkowego, 

l'odistawowym jednak proble­
mem jest ja.le s!ę wydaje prry. 
gotowanoe sa,mych o~niw t.wl ą7 -

kowy ch do Jepsrej dzialalnośc!. 
Widat t<> wyraź.n ie choćby nd 
przy.kla.drzie skarg tra.t.Lający.:h 

„Orbis' przeznacz:ył dla wi· 
dzów nagr·o.dy o łącznej war-

Strip-lease 
w .,Europie" 

toścl 7 tys. u. Będą one roz­
losowane wśród posiadaczy ku­
ponów umieszczonych m. in. 
w nasz.ej gazecie. Ceny bile­
tów wstępu na operę 35 z!. 
Wyjazd można połączyć z przy­
jemny m weekendem nad War­
tą względnie w uniejowskim 
ośrodku w y poczynkowym. Lo-· 
kal na gastronomla zapewnia 
dowóz napojów chlod zą cych i 
artykułów spożywczych. Na 
spektaklach oczekiwani są goś­
cie z Lod zi i wojewOdztwa 
łódzkiego oraz z mlast . sąsled-

KUPON 

upowatnlaj11,cy do wzięcia udziału w losowaniu nagród pod­
czas przedstawie.oia opery „Faust" na zamku uniejowskim 

Imię i nazwisko 

Adre1 

Co dale i z podzf emnymf 

W nadchodzącą sobotę 2.4 bm . 
otwoor.Z.}' pe> remoncie swe po­
d \\·oje resta.uira cja „Euro pa" 
Ka wiairm ia ,.Eu.ro py" c2ynna jest 
J·uż o<i pl~w zych d'l'li czerwca 
Jed.ym y W Z..O<l.:tl tak ek•k lU7.YW­
n1· loka,! kat egoril „S " bęct, :e 
ta.kf.e dosi~.ny w porze <>blad,,­
wej dla przec i ętnych k1>n.sumen­
tó w, .k'tórzy chcą "ZJMć sm.acznv 
obiad. Oby tylko· jakość p<>tr.a.w 
także. w stosu.n.ku do okrern 
i;przed remon.t11. u.\egła popra­
Wle ! Ja,k na.s inJ:onnu.je .1t 1f'­

rownik ,.Europy" - Stan.ł slaw 

Jairos - w go.dz.i.nach 0<d 13-~0 
w cestawaoej i 0obowiązyv.·ać be· 
dą ceny o·biadów ob<l'\l.'iąwJa~• 
w lok.a.lach DI kategorii. Wpro­
wa.dzi się ta.leże ob iady a1bona· 
memtowe w cenie u zJ. 

łlllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllłlłłlllllllllllllllllllllllllllllll' 

locłłaml w Pa1ku Sta1omlelsklm? 

* Czytelnicy informują o głównych 

wejściach do łódzkich „katakumb" * Przy. 
gotowania do wstępnych robót ziemnych 

N
asz al'ltykul pt. „Co kryją łódaJkle lochy?" wrz:budził olhny­
mie zainteresowaai!e wśród naszych Czytetników. Pra.Sinąc 

pomóc dyweklcjJ Lócta.kLego Prze<is. Przemysłu Ga.s.tronomicz­
ne.go, Jmóra - jak i:nformowali.śmy - zamleroza w pC>dziem-

oych pomieszcz.eniaoh Par.ku staromiejskiego uraą<liz.ić pLwia.mię, 

wimiM!nię i kawi.aonnię, a.Je nie może znaleźć glówmego wejścia do 
zasypanych pilwlniic. - Cz.ytel!l1icy d 2lWOOLili do reda.koji podając in­
teresujące szczegóły dotyczące lóóZlkich lochów. 

- w ozasie OkUIPac:ii - mów.I kieI'l>Woa PKS Wladyi!łaiw K<>Wał­
ski (zam. ul. Slo.n.ec.z,na 1.8) - pracowałem w przedsiębiorstwie za.­
opa.tru.J !\CY'ffi miasto w żywmość. Wo:z.iliśmy do getta, k;tóre znajdo­
wało się na terenie dzisiejszego P3Jil!cu Staromiejskiego, ka.t1JOfle. 
Pa.mi~ dobrze, że karto.tle te W>t"ZmcaltLś.my do pilwmic. BYłY to 
po;tęime murowallle p Lwmice. do .krtórych wejśeie prowadzilo od strn­
ny ul. ZBoho<l.oiej, niediaileko gmachu obecnego Prezydi um WRN. 
Wyjście zaś .zmadd<><walo się przy fo!lltaam.ie. A jad!: W1elkl!e byty tn 
lochy ruecil świadczy faikt, że mieściło się w n°ich oko!o 70-80 
wagonów karto.fli, przechowywanych w cll\gll calego roku. 

Fallct ten po.tw>ierdza rówmW lmlY ina& Czytelnik p. S:r;ymal'lskl 
(uL Rzgowska 13), kltóry zaira.z po woJJ!l.ie wraiz :r. kolegamd. rzma.laizl 
w podziemlllyoh pomieszczenia.eh na Sta.rym Mieśoie, rz.apasy po~­
st<liwiolllych kartofli. 

Wszystkie :tnforma.cje, :k!tóre ot>rzymaliśmy ~ naszych Czytelni­
ków, przeka.u.l.i.śmy bezzw!oczn!e qywetkltoa-owi L~ego Pr.z.eds . 
Ga.s.tronomicz.nego - ~ J . Romaino~emu. 

- Są to dlla lllas baJrd•zo cen.n e wska.zÓ'\111}{$ - m6wi dyrektor mir 
J. Roma.n'O<WSk.l - z Jotórych s!korn:y.stamy przy sporza,c:IU.niiu sche­
matów i szkiców powierzchni Parku Staromiejskiego, gdzie prag­
n iemy „oc:tk.ryć" tak bard-ze IDIWll po<Wzetxne illa lokale gastrono.micz.. 
ne, :P<>(la.lemn.e pomi.e5zczen1a.. I 

1. K.R.,4.SKOWSXI 

W ieczocem naitom!a.;t od god:.. 
in grać będzie w „Eu.ropie" or­
k iestra A. Chrws zeiza wraz t 
so.lrlstką. która osta.~n10 odhyla 
za~a.niczne tou.nn.ee po k.rajaeh 
demod<.racji lrudowej. Wieczorem 
obowiązuje karta konS'llm,peyj­
na <>rlbz. strój wleczo.rov.-y. 

Od "W-rae.9nfa. br. w „Europ tP" 
ja.ko jedlllą z. &•braokcji wpro·wadti 
si.ę str.i,p-tease. (j . .k.r.) 

Drzewa powinny . , 
m1ec cenę 

Wczoraj odbyła sl41 narada 
Komltetu Ochrony Srodowlska 
Człowieka, na której przygo­
t-0wywaoo materialy na naj­
bliższą sesję Ra.dy Narodowej 
m. Lodzi. Komitet atol na sta­
nowisku, że troska o ochro­
nę środowiska człowieka. wią­
że się nierozerwalnie z dba­
lośclą o zieleń miejską, a w 
tym takte o drzewa. uliczne i 
w parkach. W zwUizku z tym, 
że wciąż zdarzają aię przypad­
ki projektowania nowych o­
biektów bez uwzględniania o• 
chrony Istniejącego drzewosta­
nu, opinia komisji Idzie m.ln. 
w kierunku ustalenia ceny na 
drzewa. Chcemy podkreślić, 
że nasze pismo występowało 
już także z podobną propozy-
cJĄ. · (kas) 

WAZNB l'ELii:l"ONY 

Informacja telęfoolczna Ol 
strat Pożarna 81, &n-u, iss-ss 

ł99-90, 257-71 
Pocołowle Ratunkowa 09 
Po101owle MO 07 
Informacja kolejowa '55-15 
lllformacJa PKS 2'5-H lił7·lO 

HATBlr 

WIELKI - godl'.. lł ,,Henryk 
VI na l0owaieh" 

POWSZECHNY gooz.. 19.!S 
„Perta." 

NOWY - goo.z.. 19 .J~ "Ka.ra.bi-
ny" 

MALA SALA - nieczy.nrny 
JARACZA - .nieczymoy 
MALA SCENA - nieczyn.n.a. 
TEATR 7.15 - rueczynmy 
OPER!J;;TKA - god/L. 19 ,,Kaper 

król.eW1S1ki11 

ARLEKIN - godz. 17.:ttl „.Ożamil 
i iróż.e" • 

PINOKIO - nieczynny 
FILHARMONIA (Na.rurtowli~za %ft) 

goo1z.. 19.30 Korn.cert oT.a.itoryj ny 
dyryi~ot - Zidzis.laiw Sw.sotale, 
soMcl: Ha.!llila Lisowska - sc­
pran., lz.albella Kobus - me­
~;ro.so.pr.a.m, Henryik Kto.slńsk1 

- trertoc, Ancirz.ej Sa.cil\Jlk -
bal!!. Orkiestra. i chór Filha.t'­
mlO'nJ.I lódalkie,J. w .pro.g.ram'.e 
G~ Verd.i Reqllli.em. 

lrfUZBA 

IZTUIU (Ul. Więoklo~to Hl 
godz. !>-d5 

BISTORU RUCHU REWOLU• 
CYJNEGO (W. Gd.ańs.ka U) 
go.dz. 11~1d 

BIS TORII WLOKIENNICTW A 
(Piotrko~ka. 282) iOd!:. 10-tT 

ARCHEOLOGICZNE I ETNO-
GRAFICZNE (PL Wolnośc:i lłl 
gooz.. l.!~7 

EWOLUCJONIZMU (Pa.rk S!en­
k:lewio?.a) ~- 10-11 

LOOZIUB ZOO 

czynne w 110~ 9-20 
czynna do eodz. lł> 

PALMIARNIA 
foel.Z. 11>-11. 

g I N A 

(kua 

BALTYK „Rello Dolly" od 
laA 14 (USA) l<><i'Z.. IO, U, li. 
19 

LUTNU - „Najtlepst.a kobieta. 
mego życia"' (er.eski) od lat 
L4 ~dz. 10, 12, a , „Na sa­
mym <linie" (USA) od lał 18 
godz. lB, 18, 2IO 

POLONIA - nieczynne 
WISLA - „Pos.la.niec" od lat 

18 (ang.) ioda.. 10, 12.lS, lł.30 
17, 19.30 

WLOKNIARZ „ sma.k iem-
IRY" od la.t 18 (hiszp.) IO<U. 
10, 12.30, 15. 17.30, 20 

WOLNOSC ,.Jed:na 11 tych 
neczy" Od lai 18 (duński) 
god.z. IO, U, Ił, 16. 18. io 

ZACHĘTA - „Je,dna z tych me­
czy" od lat 18 (duńs.klll rod~. 
10. 12. !!. 16. 18. 20 

TATRY-LETNIE - „Podcusa" od 
l.&Jt 18 (Wi!.) iOOZ. 20.15 (kin I> 

ozyrrme tylko w dni pogodne) 
STYLOWY-LETNIE „cuo-

wiek orkiestra" od lat li 
(fr.) i:ooz. 20 .30 (kin<> ci.vnn• 
tylko w dnl pogodne) 

STYLOWY Tyiko dla kin 
s~udyJnych - .. O~tla" od lat 
18 (\\"! .) godz . 16, god,z. 18 -
P rojekcja ZlM.S Sródm ieśc le 
g-0 d·z. zo - Pro-j e.keja DKF 

STUDIO - „Żródlo" od lat t8 
(szwedi7Jk;i) godz.. 17.15, 19.30 

TATRY - Pożegnanie z filmem 
„Po wle1k!ej burzy" od lat ll 
(sZJWajc.) god.-z. JO, 12.15, H 30 
„An i<Jl zagłady" od la.t 18 
(miekts.) godz. 17 go.dr;. 20 -
P rojek;oja DKF 

CZAJKA - .. G Lwseppe w War­
s za1w ;e" ~poł.) od la.t U goG.z, 
17, 19.la 

eo 
GDZIE 
KIED~. 
DKM - ·„Pam!ętn!ik sza,Jo-nej go­

spodYIOJ" (USA) od lat 18 g0o.J,z. 
16.30. 19. 

KOLĘJARZ - „Nie lu·bl~ po.me­
d z.iaJik:u" (.po!.) oo la.t 11 godt. 
17, 19 

LDK - „Pię.killa n ie obce mil­
czeć" (wł.) od 1.at 1.tl go-dz.. 
J.5, 17.00, (2-0 - pro.jekcja DKF) 

GDYNIA - ,. Złota wdówka" od 
lat 16 (fraglc .) godz. 10, 12, H . 
16. 18, 2oO 

MUZA .,.,P r zygo-dy m >sia 
Yogi" od lait 7 (USA) godz. 
16, 18 „Przy.jęcie" od lat 16 
(l'Um.) g()dJZ. 20 

MLODA GW ARDlA - „Sekso­
latkli" od lat 16 (pol.) godz.. IO, 
12, H , 16, 1.S, 20 

STOKI - „ Wi nnetou 1 król M­
f ty" od lat M (ju.g.-NRF) godz. 
16 .,Noc mewy"' od lat 18 (jap) 
godz. 18. 20 

1 MAJA - „ Wal:ka o Rzym" od 
la•t 14 (>l'l\lm 1-'Wl.) iod.z.. U . 
18.:ro 

HALKA - „operacja Belg.rad" 
od la.t 14 (i ago.sł. ) 1100.z. 1 B 
„Rz.e2lnik" od 1&t 18 (.klanc) 
godz.. 18, 20 

OKA - ,;Bąidź w pwole noca" 
(USA) O'd lat 14 god~. 10. 

POLESIE - ,,Bullitt" (USA) o.d 
lat 16 gOO.z, 17, 19 

POPULARNE - „Hajducy ka9t­
tana Angela" (rum.) od lat 14 
godz. 17. 19 

PRZEDWlOSNIE .. Zmierz.eh 
b:>rgów" (NRF) O<d lat 18 go<iz. 
16, li .1'5 

PIONIER - „B i ałe 9lońce pu­
s tyni" od la.t H (r adz .) go:1 z. 
10, 12, 1ł ,.Szerokiej dr<>gi ko­
chanie" od la.t 16 ~poi.) go0:1i 
16, \8, 2.0 

POKOJ - ,.SloneC7.'.llikl" od lat 
16 (W!.) godz. 15.30. 17.45, 20 

REKORD - ,.Swiat się śm1e;e·~ 
od lat Il (ra.clz.) godz. IO. 12, 
J.4, 16, „ Z da.la Od z.gietk \1'1 

od Ja.t 14 (ang.) gooz. 18.15 
ROMA - „Mayerlhng•• od laA Jł 

(fr.) eodz. Hl, lZ.30, 15, 17 .30 
„Sied'l!ący po prawicy" od lat 
18 (w!.) godz. 20 

SOJUSZ - „Podróż z.a jeden 
uśm iec,h" O·d lat 7 (po!.) godz. 
17 „La.la" od l!bt 16 (wl.) go-dr.. 
19 

SWIT - „Kt'lzyżacy" od I.at Il 
(pol.) gooz.. JO, 13.IS, 15 30 
•. Amba.sadorowle nie mo.M.iją" 
od lat 16 (NRD) godz.. lł.30 

DYZURY APTEK 

'Iltvwlrn.a. 59, Rzgowska H7, 
P iotnk()wiska 307, Lima.now-&kt.e­
go :t7, Z ielo'!'l.a as, Pl. Wo!no­
śol 3, Ol>r. St.aJ.im.gradu 16. 

DYZURY SZPITALI 

t Klinika Pol.-Glo. AM - ul. 
Curle-SI<łodowsklej 15 - dziel• 
nica Górna oraz i dzielni-cy 
Baluty po.rad.nie „K" ul. BYd­
roska i z. Pa.canows;kleJ. 

U Klinika Pol.-Glo. AM - uL 
Sterlinga 13 - z dzielnicy Sród· 
mieście poradnie „K" ul. No­
wotlcl BO I Ke>pc1ńslde110 32 4),"U 
r. dz.telnicy Baluty porad.nie „K'! 
ul. I.lbelta i Marynarska. 

Szpital Im. M. Madurowicz& 
- Klinika WAM, ul. Fornal· 
sklej 31 - dziein.lca Poleaie: r. 
dzielnicy Sródmieścle pora:1me 
~K" ul. P !otrkows.lta 107 I 
IO I.uitego 7/9 ()ratt -i dńeln'cy 
Bałuty poradnie .. K" u.I. Tu• 
roszowska i Tradcto.rowa. 

Szpital Im. H. Jordana - ul. 
PrzyrodolC2a 7/9 d~lelnlca 

Widzew oru t Clz.leln!cy Bału­
ty pora.dnie .. K" ul. Snycer&ka 
1 Sęd.tiowskL 

Chirurgia o-gólln.a Sz;pttal 
im. Somenber~ (IP.Len.lny 3~ 

Chritwrgia u.ra z<>w& - Sz;pital 
im. Somenber~ (Pieniny 30) 

Laryngologia Si.pita.I 1m. 
Barlickiego (Kopcińskiego 22) 

Okul!.s<tyka Szopital Jim. 
Jonscher.a (M±Llonow.a 14) 

Ch!ru.reia 1 Ia.ryngoloala Cltie• 
clęca tnstytut Pediatrii 
(Sporna 36150) 

Chlru.rgia szczękowo-·tw&rzowa 
- Szpital im. Ba.rllck!uo (Koo­
c:ińsk!ego 22). 

Toksykologia - Instytut M„ 
dycyny Pracy (Teresy 8) 

NOCNA POMOC LEKARSKA 

Nocna pomoc lekarska 1tacJI 
Pogotowia Ratunkowego przy 
ul. Slenl$1ewlcza 131, tel. 666-&6. 

Ogóinom!.eJs.!d Telef<>nie.-.y 
Punkt Into.."IDa.cyjny dotyczący 
pra.cy placówek slutby ?ldroW.a 
telefon 615-19 czynny Jes1 w 
godz. od 7 do M, opróoz D.1&­
dtiel • 4w!ąt. 
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Klo ma płacić 
za parlaclwo 

~~ ~~~\~;~;~.:~~:i::_.,J Człowiek, którego warto naśladować 
i ILlllPI'OW~ct.rono do wspoannia- H. STEFANIAK ,,. 
neg-0 lOl!cailiu. Wddok Jaokli przed- Ul1, Lęczyoka 22a m. 23 Kilka iat t.emu spawacz pabianickiej „Polfy" Winicjusz 
11ta.wialo mieszikamie, rzekomo Lacha.ciński uległ wypadkowi I został skierowany na rentę. 

<>ct.powJedlllie do z.aJSiedlenia, by~ RED.: Przed pa.rama. <l'rn-!ami Przypadkowo wpadła mu do ręki książka prof. dr Tadeusza 
wręcz skandaJi.ozny, D<>minowal kierownik Dz. Elkspl-oatrocji. „LO- Kotarbińskiego. Przeczyta! „Medytacje o życiu g<>dziwym", 
brud i Jlliechlujstwo. Dość wy- ka.tora." wystąpi! z wn-ioskiem „sprawność i błąd", potem Jakiś tomik poezji i urzeczony 
mioodć fakt, że najpierw tniesz• o cofnięeie decyzji ob. Stefa- tą lekturą postanowił napisać do autora. W ten sposób za-
kame pomalowano a później nia•kowi ,,a WWll{/i na powięk- częla się wymiana. listów, zawierających c<>raz więcej akcen. 
Wybito dziury, żeby za.lru;·ta!Ó· szajq,ce się ooszty pr.zestojru i.o- tów osobistych, dowodów przyjaźni. 
wać U11Ządzen.ia. Usterek było ka~u ja.k róumież pogarsza.jący 
wiele. Najpo.wa0niejS<zym jednak się stain teclmic:my mie&zkan ia Zachęcony przez profeso·ra p. cenie pod•starwow-e, (pOfllrzedn•<> 
mankamentem była podłoga. ws/<.wtek bra/<.u Wlmścówej opie- La>chaciński uzUJpeinil wyklsztal- ukończyt?, we Fra.n~l skąd wró· 
Parikiet składał sdę z kilku ro- ki, wie~rz.eni.e ibp." JaJ< tak da­
dzajów klepek różnej długości I lej pójd~ie to i w sk.1epach ka­
M:erorkloścl, uło.żo.nych Jak po- żą na.m k<upować buty z dz·iu· 
padlo. W tej sytuacji napl.sa- . rawymi zelówka;mi lwb inne 
lem odJw-0,Mmie, w którym pro- spal'taczone towary, w myśl za ­
silem o u.su1nięcie u.s.terek ora.z sady „J<.lierot nasz uuga a n!e 
zmiamę termlmu platnośc.l czym- pa.n" i n·ic tu _ prócz plac1>n1a 
sziu, lctóry s.JcI'upuda.tnie nallr - nie ma. <Lo gad.amia. . Ładnie 
czon<> mt j•UJŻ od 21. 2. br„ a to sobie „L<>J<.a,tor" Wll'loombilJ'llO­
wlęc prawie miiesiąc wicz.e.śndej. wal. 
Reakcji ze strony Spółdzi.eJmi na 
moje odwołamie nie było żad­
nej. D~plero 20 ~ietm..ia, po 
kiLkaJm-otnY'Ch moniitach otr:zy. 
mMem odipoiwiedź, nega.tY'W!Ilą. 
~api.s.a~em Wlięc skairgę d<> pre-· 
z.esa Sp, „LOikator" wyszczegól­
niając za.rzuty pod aidresem tej­
że S pótdlzie lnj. 

Parkinson I 
się kłania 

lCzvfelnicy,,DE 
m,o odhudolJ!fl, ~]I([ 

W ostatnich dniach za na­
szym poSrednictwem na fundusz 
odbudowy Zamku Królewskiego 
w Warszawie wpłacili: 

uczniowie Szkoły Podstawo-

czynna) w godz. 16-18 przyJ· 
mujemy wpłaty gotówkowe na 
fundusz odbudowy zamku Kro­
lewskiego w Warszawie. Wpła­

cający otrzymuje kWił kasowy 
oraz pamiątkową plakietkę. 

<Jp) I 

cli rt rodizicaomlt do krajlU w 
193.4 li"„ 5 k.la•s &ZJkoly podSJtaw'>­
wetf) uczyl się jed,nocześnie ję­
zyJca ~ancuslnego, prz~i>o.ml:ia­
jąc go s<>bie i dosko.naląre Jeiio 
z.naj<>mość. Pewina część kore•­
po•ndencji z praf. Kota.rbu\.sir1m 
pisana jest w tym języiku., opa.­
no wal bie~e również jęzYJk •~­
giieiski, lllla niemieckll. 

Gdy rui.nocle.nz NRF Wtlly 
Branct.t otrzyma! p<>kojową na­
gr<>dę Nobla, p. La,chacińskl na.. 
pisał d·o niego li.st z gratu.lacja­
mi. W octp<>wie<tzi otrzymal od­
ręoone pismo kainclenza: 11 B at· · 
cl.w dz.ięk·uję za mile życzen·a 
z okazji otrzymamia Pokojowej 
Na.grody Nobla. Poru.szył.o to 
mnie i pozwo.li na po•wzięcie 
p<>·stanowienia, a•bY u.czy n: ć 
"1s:zystk<> dla i,reallzowa'llia tell<> 
co tak bairodzo nas obchodzt. 
Serdeczine podzięko wainl.a. W my 
Bramdt". 

iPam Lachacińskt star& ~lę 
o beonie o Pr"ZY'J ęc1e dió L iceum 
Koregpondenc:t'J•neg<> w Lodz.i, 
Ma ZR•mla1r bowiem z,d<l\być śrP. 
dnie wyk.szta1cerue. u Pl 

.Tako C7Jlooek RSM „Lok>aitor" 
'Zl<xi:yłem poda.nie o zamianę 
miesrucania M-3 na M-4, Po 
pewnym cza.sie otrzymałem :pro­
pozycji: przy,Jęcla mie.szkania 

W odipO'Wti.edJzl mów wa.flWlto­
no ITllllie odmow.nie. Po k<>lej­
nym m'OOlicie przybyfa koml.sja, 
od kltórej usłyszałem: „ To nie 
nasza wina, to wilna wykooaiw­
cy", Być może talk jest, ale 
pnzecież ktOtś z „Lokaoora" bu­
dynek ten przyjmoiwał i wlilnien 
egzeklw-0wać od w)l'konaiwcy aby 
rob<>ta wyk<>nana była dobrze. 
Spółdzielnia „Dokaitor" z upo­
rem .stara się mnie prz.ek<>nać, 
że wymiaina pa;rkietu to dodat­
kowe k<>sz.ty, Wydawać by się 
mogło, że to przyiklad gospodar­
skiej troski o mienie Spółdziel­
ni. Ja.k więc wytłumaczyć fakt, 
że w sytuacji gdy na mieszka­
nie czekają setki ludzi w jed­
nym tyiJ.k<> bl<>ku przy Ul. Lę­
czyckiej st<>ią 2 mieszkania 
M-3 IPUS.te od kihl<;u mi·esięcy? 
Jest to chyba J)l1Zy'.1<lad niez,wyk­
łej „gospoda•nności". Monopol na 
budow1IDictwo mie&'Zika.n.io·we .n!e 
P<>W·lmien być ró"-mOtZnaozmy z 
lekcewa,żeniem petenta. Pi.sząc 
to jestem glębok'-0 przekonany 
o slu zności g,wej spra\vy. która 
na pewino jest jedoną z dzieslą· 
tek p<idobnych, a której n le 
s.posób przemilczeć w naszej sy-

z chwilą gdy załatwiałam 
swoją rentę chorobową pytalam 
się urzędnicz.ki czy P<> odszuka­
niu śwjadkow którzy mogliby 
potwjerdzic czas mojej pracy od 
roku 1921 do 1930 potwierdzenia 
te będą ważne, jak również tego 
tYPLl poświadczenia dotyczące 
okresu okupacji. Oświadczyła, 
że tak. Pojechałam więc na 
drugi koniec Polski, mimo że 
jestem człowiekiem schorowa· 
nym 1 niepiśmiennym , odnalaz­
łam świadków, przywiozłam 
pismo urzędowe potwierdzone 
przez Radę Narodową, jak 
również oświadczenie świadków 
z okresu okupacji. Gdy je do­
ręczyłam urzędniczce przejrzala 
je i ka zal a czekać na P<>Wiado­
mienie. Chodziłam potem do­
wiadywać się, ale tylko obiecy· 
wano ml, że będzie załatwione. 

wej nr 80 (Tuszyńska 80) · 
1260,50 zł, jest to czwarta wplata 
na ten szlachetny, patriotyczny 
cel wnoszone przez tę szkolę 
za naszym pośrednictwem. su-1------------------------------­
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5 miliardów zł 
złożył.i łodzianie 

w PKO 
Btarn wkład6w tileinlęt.nych 

zgromad·zooych p11zez mieszkań­
ców Lodzi w PKO osiąg.nąl s 
mllia.ro6w Zll. w od<r€>Sie od sty­
cznia. do polowy czerwca przy­
rost w>kladów wzirósl o po.naJ 
pó'l milia,rda zlotych. Wa,rto do­
dać, re na.jwięks.z.yl\'1 po·wo·dzeo­
nle1m cieszy się gro1m.adzenie 
o.szczędlno0ści na. książecz,k;ich 

t·ermimowych "' więkso:ym opr11· 
cento•waniem. Również chęt.ice 
osz,czędza się lokując pieniądte 

w booa·ch PKO. Dotychczas w 
ten sposób zaosz.czędzon~ 

Jeszcze w bieżącym .sezonie 
Iowy molel w woj. łódzkim 

(ln/01mac/a własna) 
Województwo na&e ciągle jest ubogie w motele I obiekty, gdzie 

mógłby się zatrzymać strudz.o.ny turysta. Z radością wjęc przyję­

liśmy decyzję Powiat01Wej Rady Narodowej w Kutnie o przekształ­
ceniu Ośrodka S20kolenia. Rolniezego w Wojsz.yca.ch na. turystyezny 
motel. 

Obecnie trwają rozmewy nad moilLwośclami ulokQIWlljl\la WY--
kwa.terowanego ośrodka szkolenia, Wszystko idzie niezwykle spraw­
nie i najprawdopodobniej jeszcze w tym serz.o.nie :mnowryzowani I 
turyści będą mogli koraystać z nowego motelu. (eo) 

Po upływie kilku miesięcy 

otrzymałam pismo Rp I 185874/E 
następującej treści: „Zaklad nie 
zaliczyl okresu pracy pon.ieważ 
nie dano wiary zeznaniom 
świadków z uwagi na fakt, iż 
w życiorysie skladanym do za· 
kładu pracy obywatelka podała, 
że do 1930 r. była na utrzyma­
niu rodziców''. Czy przez tyle 
miesięcy, w czasie których wy­
czekiwałam na odpowiedź nie 
można było na fakt ten, (wy· 
nikły z pomyłki piszącej mi ży­
ciorys osoby) zwrócić uwagi, 
zamiast tak bezdusznie odfaj. 
kowywać sprawę? 

HELENA MICHALAK 

Lódź, ul. Karpacka 10 m 32 

RED.: N·ie jest 1JO pierw~z<L 
krytyika sposobu zala·ttwiarnia 
zglMza•nych pra:ez iUJCl;zi tego 
t!J'T)U. S1Jra.w. W op•samyrm powy­
żej prz)łP<U11/<1U wydaje się on 
srctegóbnie ra.żlłcy. Liczymy iZ 
ska;rga na.su·j Czy·telnicrk~ do­
tru do wnadomo§ci dyrekcji i 
doczeka się wreszcie wnrkltwe-

ma ta pochodzi z zysku ze 
sprzedaży bułek i ciastelc, po­
nadto każdy uczeń wpłaca en 
miesiąc 1 zł. Kieruje tą akcją 
p. Zofia Sznajder. Dzieci były 
Już w Warszawie I zwiedziły te· 
reny Zamku; uczniowie klasy IIJ 
Szkoły Podstawowej w Słowiku 
pow. Lódź - 100 zł; Spółdzi1>l­
nia Uczniowska przy Szkoli' 
Podstawowej w Słowiku - 100 
zł; uczniowie klasy vna Szko­
ły Podstawowej nr 98 (19 Stycz­
nia 7) - 140 zł; Klub :Plastyków 
przy LDK z okazji kiermaszu­
jarmarku w dniach 2, 3 i 4 bm. 
- 700 zł; studenci IV roku Wy­
działu Elektrycznego Politechni­
ki Lódzkiej 3400 zl; Szkoła 
Podstaw owa nr 20 (Jaracza 26) 
- 320,10 zł. 

Codziennie w sekretarlaołe re· 
dakcji (Piotrkowska 96, lewa 
oficyna, III piętro, winda 

,,Wialllci1
• 

Ila Widzewie 
W tradycyjnych zabawach 

związanych z nocą świętojań­

ską będ'L!e można wziĄć udział 

dziś na basenie ,,Anilany" (So­
bolowa 5). Poeząws,,.y od godz. 
19 występmvać tam będą artyści 

scen lód.zkJ.oh, po c:eym orra­
nizatorzy przewidują tadce do 
białego rana, pO<lączone m. In. 
z zawodami sportow:yml, pu§z­
ozanlem wianków 1 pokazf.<lll 
sztucznych ogni. Karty wstępu 

go i tros1ci;weg<> potraok.tawani<L. w kasie basenu. 
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Odłożyłem więc rozmowę na później I wróciłem do swe­
go pokoju poczytać książkę. To „Wybrane zagadnienia 
astrofizyki": bardzo interesujące i ••• 

- Którędy chciał pan wejść do baszty pana Wheelera? 
- Tymi drzwiami z korytarza na parterze, oczywiście. 
- Czy bezpośrednio potem uda.ł się pan do swego 

pokoju? 
- Tak. 
- Pamięta. pa.n którędy? 
- Wróciłem do stołowego I poszedłem tymi tu scho-

dami - chłopak pokazał ręką na wnękę. - Nf pierw­
sze piętro, a stamtąd są już tylko dwa kroki do moje­
go pokoju. 

- A kiedy pan od siebie wyszedł? 
- Dopiero, gdy usłyszałem głos mojej matki na aole. 

Odniosłem wrażenie, że dzieje się tam coś niezwykłego. 
Zbiegłem więc prędko i dowiedziałem się o tych '!Y­
padkach. 

- Czy rozmawiał pan z kimkolwiek w ogrodzie lub 
w domu? 

- Nie. Z ogrodu widziałem tylko panią Norton, któ­
ra siedziała przy wyjściu kuchennym, natomiast w do­
mu nie spotkałem już nikogo. 

- To znaczy, że nie ma pa.n żadnego alibi na kry­
tyczny okres. Nikt pana nie widział ,a nawet najbar­
dziej interesująca książka, niestety, sama nie zaświad­
czy na. pańską korzyść... Zeznał pan, że drzwi do gabi­
netu Aleca. Wheelera były zamknięte. A może jednak 
wszedł pan tam i grzebał w papierach pod nieobecność 
gospodarza? W tej baszcie aż roi się od pańskich odci­
sków palców. Może więc Alec Wheeler przyszedł nie­
oczekiwanie i„. - Kevel chciał coś jeszcze p<>wiedziec, 
ale w tym momencie jak furia rzuciła się na niego Iris 
Evans. 

- Ładna historia, więc mój syn miałby być włamy­
waczem, złodziejem i mordercą w jednej osol)ie? Co pan 
sobie właściwie wyobraża? Najpierw sam pa.n wszyst­
kich usprawiedliwia, ale tylko po to, żeby teraz .oskar­
ł:ać moje biedne dziecko. Horace nigdy w życiu nie 
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myślał o nlc11<ym Innym, ja.k o nauce„, Ładne obyczaje 
ma. tu policja, nie ma co. 

- Zechce się pan1 uspokoić. - Głos Stanleya Kevela 
był lodowaty. - Policja amerykańska nie pozwoliłaby 
pani wygłosić nawet połowy tego monologu. I jeśli chce 
pani być obecna przy dalszym przesłuchaniu, radzę wię­
cej nie wtrącać się w ten niedopuszczalny sposób„. Mi­
ster Evans. Proszę mi teraz szczerze odp<>wiedzieć na 
następujące pytanie: Czy zawsze, gdy odwiedzał pan po­
mieszczenia zajmowane przez pa.na Aleca Wheelera, 
działo się to w obecności gospodarza i za jego zgodą? 
Chłopak spuścił wzrok i zaczerwienił się po nasadę 

włosów. 
- Nie zawsze - p<>wiedział tak cicho, te słowa te 

można było odczytać tylko z ruchu jego ust. 

- Dlaczego pan to robił? - za.pytał szybko Kevel, 
który cały czas wpatrywał się uważnie w twarz prze­
słuchiwanego. 

- Pan Wheeler lubił ml opowiadać o swoich b,ada~ 
nłach, ale za.wsze przerywał w najciekawszym miejscu 
ł twierdził, źe jestem jeszcze za młody i ie... muszę za­
cząć od systematycznej nauki. •. Raz poszedłem go o coś 
zapytać. Pukam, drzwi otwarte, ale jego nie było. Po­
stanowiłem za.czekać, a. ze czas mi się dłużył, zerkną­
łem na rozłożone papiery. I wtedy przyszło mi do gło­
wy, że mógłbym wreszcie dowiedzieć się dokładnie, na 
czym miał.o polegać jego wielkie odkrycie„, Zacząłem 
prugląda.ć notatki ••• 

- Ile razy to się p<>wtórzyło? 
- Tylko jeden, jedyny raz. Wczoraj przed południem, 

kiedy pan Wheeler poszedł nad mone. Da.ję pa.nu sło· 
wo honoru. 

- A dzisiaj teź chciał pan skorzystać s nieobecno§cl 
pa.na Wheelera, tak? - p<>wiedzia.ł domyślnie nadinspek-
tor. ' 

- Ta.k... ale na.pr·awdę drzwi były zamknięte. Wtedy; 
to znaczy wczoraj, wziąłem dwie kartki I chciałem po­
łożyć je na. miejscu, tylko to. Słowo honoru. 

Kevel uśmiechnął się na widok wystraszonej miny chło­
paka.. 

- Wierzę panu - powiedział wreszcie. - A wie pan 
dla.czego? 

Horace Evans p<>kręeił głową przecząco. 
- Bo gdyby Alec Wheeler przyłapał pana w swoje) 

ciemni fotograficznej I pa.n zastrzeliłby go ze strachu 
i zdenerwowania., to na rewolwerze albo zostałyby odciski 
pańskich palców, a.lbo w ogóle nie byłoby żadnych śladów, 

- Nie rozumiem - p<>wiedzlał bezradnie młody Amory. 
ka.nin. 
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PIĄTEK, 23 CZERWCA 

PROGRAM I 

~·2. Oli z kraj u i z,e ŚWiaJta. 
12.2'i Z poznaństkiej fomotelrl 
muzycmej. 12.45 Ro.!mlc.zy kwa· 
dran<S. lJ.00 Ptrred startem na 
wyżwe uczelal·le. 13.20 Melodie 
l udowe. 13.40 Więcej, lepiej, ta· 
n ie;i. 14.llO Reip. list. pt. „osada. 
nad Mleczmą·'. 14.20 Mua.yka. 
1.4.30 Z mu.zykrl. h is·z.pańskiej. 
15.00 Wiad.. 15.05 G<>dzina. <l'a 
dziewiczą'! i chlo•pców. 16.00 
Wiad. 16.0ó Aild'a i omega. 16 30 
P 0<1>0•budJnie z. mlodością. 18 50 
Muzyka i aktualności. 19.15 
StosUJn.ki sipołeczn.e. a kultura 
oso·l>l.sta - pa;ga,da.n!ka. 19.30 z 
Icslęga,.,Slki.e,i lady. 19.45 Koaicf'rt 
życzeń. 2.-0.00 Dziennik. 20.30 X 
Festiwal P iosenkli Po,lSJltiej w 
Opolu „Debiuty opolskie" 
(w przerwie festiwalu) - Kro­
nilka spo.ritowa .. 23.00 Il wy.danle 
dzie:nrnika.. 23.10 o co tu ch<>d;-.;. ? 
23.15 Tańczymy do pómocy. 24.CO 
Wiad, 

PROGRAM Il 
9.00 Wlad. 9.35 Z tycia, !:W. 

Radz. 9.&5 Pamo·rama. p<>lsikieJ 
piosenki. 10.25 „W o•br~nie 
ar111an.tyckieh ikonwojów" 
fra.g:m. klsi.ążk:i. 10.45 Z twór-c~c­
ścl mtist11Z&W ba.ro~u. :L2. 05 " 
kradu i <lo0 św.iatia. 12.25 B. Stan­
dz!ak gira w!1Worry !o.rtepiaonowe 
Schumanna i Memdelssohna. 12.40 
(L) - Komun1,katy. 12.45 (L) 
,.Runda oz. pio.senką". l3.00 (Ll 
„Wałczyk z ta41Uisiem". 13.-25 (Ll 
„Co nowego u· lódZJkich espe·­
rantystów" - mag, 13.40 „Ka.­
mień fllozo;ticlllly" tragm. 
14.00 W.lad. 14.ll5 Prreb<>je znad 
Mo-rza Sróct.Ziemmego. H.30 
E&llI1ada< Prz.yja.>ml. 14.45 Blekt!­
na szta.teta. 15.00 Koncert Chóru 
a cappehla. ló.20 Gra Reprezen­
tacyjna. Onk. Dęta Macyonarki 
WojenmeJ. 15.35 Czytamy „.Ruch 
MUZY•CZl!lY". 16.00 Wiad. Ui.05 Z 
naJ1n<J•WTS1ZY,ch naigrań - Wiochy. 
16.20 Scena. i tilLm. 16.45 (1,) 
Aktualności łódzkie. 17.00 (L) 
„Mełodia, rytm i p iosenka". 
17 .3'0 (iL) „Nie tyJk() kó?Jca" -
rep. 17.45 (L) I.iryczne melodit', 
18.20 S<l'11da. 19.00 Echa dma. 
19.15 Lekcja jęz. ang. 19.30 Kon­
cert. 20.55 Dyskusja literacka. 
21.15 d.c. koncertu. 22.00 z kraju 
t ze świata. 22.30 Wiad. 

PROGRAM m 
U.05 z kinaj1U i ze śwtata. 12.2!5 

Za kierowmicą. 13.00 (L) „Na 
lód:zlriej amrt:enie". 15.00 Ekspre­
sem przez świat. 15.10 Album 
muzyikli. urrl!i!wersailineJ. 15.30 Ra­
diowa emcytklorpediia. kultury. 
115.65 Priz.ebode -011k. G. Mi.11en. 
16.05 Firyz;Ja - gawęda. 16.J5 Ml­
niatury foirtepia.n<J1We Prorkofi'!­
wa„ 16.30 Ten stary, dobry. , 
Niemen. 16.45 Nasz rok 72. 
17.00 Ekslpresem przez świat. 
17.05 „Przy,gooy kisiędza Rrow­
na" - o:dc. p~w. 17.15 Mój ma­
gnet<l'!Olll, 17. 40 Twó.ricy nars.zeg~ 
świa'ta - Jaik pra.oud ą fizycy. 
18.00 ,1Ws1J>Omoni(f mnie". 18 30 
Sco~ JOlplim i jego <>pera.. 18.45 
Tylko P<> hiiS'z!pań&ku. 19.~5 
„MaJ'lti!Il Eden" - odc. pow. 
19.315 M'1llZY'karlmy <lietektyTW. 20.00 
P ioseruki z mia-.;t.e;m w herb!e. 
20.ZS Uoobroiwamy Tygodlllllk Roz­
r)ITW1korwy. lll.50 W. A. Mozart -
.,..Cosi ~am tumteu. 22.00 Fakty 

===:==. = 
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<linia. 22.08 Gwlaa.da &Ledmi11 
wiecrorów Frankie Lai1!1('. 
:!2.15 Trzy .k!wadra.m;e jaz.LU. 
213.00 Zródta. poezji amerykań­
skiej - :ElmiJy Diok:n.so.n. 23 03 
Koawert tyliko cl.La meloma.nów. 

TELEWIZJA 
PROGRAJłl I 

10.35 Tra.nsmi.sja z Od[O'łl81 
po.zegrnamiia prezydenta Ju,go;T'a­
wli Jo•siJpa Briw. TiJlo (W). 11.l O 
•1KtC> mu oitworzy drzwi" -
tiJ.m tab. prod. ,rium. (•W!Zł!loW'le· 
nie) (z Katiowic). 15.20 Po.Jitech­
inik.a TV: Rysum.ek 1>echmicznY 
- rok I - Przykłady zap,s.l 
JronstJ'IUlkcji \llkladów ma.szyno­
v.7ch i burdowlan)l'Ch (. Kat~­
wioc). 15.5S Poli'llechn.Lka TV: Ry· 
fi/l.lłncll: techniczny - rok. I -
Ope.racytj.ność · .rys.umków terh.nt­
c z.nych ze w:z.g.lęd'll na dosko­
nalenie kO<ll.Stru•kcjli (.Z Kat<>W'W). 
16.30 Dziemmrik TV. 16.40 TelE>· 
ferie: l) „Piąte kóllko", 2) Film 
rz; serti ,,,2)lam a.na straa!a." Ci 
Katowic i W-'WY'). 17.3.5 Nie 
tyil,ko d.la. Pań (W). 17.55 Ma~a· 
.zyn Medyczmy (W). 18.:!il Wia­
domości Dnia. 18.4-0 Krao (W). 
:J}.}.20 Do.branoc. 19.3il Dzienn.<.k 
TV. 20.Q5 Tu.ry,s.tylka i wylPOCZY• 
nek (IW). 2'0.30 X Krajowy P'e.• 
&tilwał P0<1slkiej Piose.nki w Opo­
lu - Deblu.ty <>•P<>Jskie - ReżY· 
seria Maria Janu.szlciewl.cz;. 
(Opode-) koliM. W przerwie oik. : 
:ll.30 Dz.ienrrtiikl TV (W). .2.2.55 
Poli-techinika TV - Rysunek 
techiniJclllly - rok I (po'Wlt.) (z; 
Ka'~OWli.C). 23 .30 Poliitechmika TV 
- RySIUinek tech.niczmy rok J 
(a>-Orwt.) (z Kaitowic). 

PROGRAM Jl 
~8.415 Nasre recen.z.J~. 17.00 

·„Osi<>łek Ma.tik<>" - film ta.ti, 
prod. buillg, (odc. Vlll) (Na każ­
d'YJ!ll klillometrae). 17,55 Alfabet 
mtaMai OTV WTocław na ekra­
n ie. 18 . .25 Za.pisywanie ll~~b 
(Gawędy matematyczne). 18 1S 
R'u.sSlklj ja.zyik po TV (311) TV 
kurs jęz. ;ro.s. 1!1.20 Dobranoc. 
19.:ló Dzie0n.nik TV. 20 .05 „Nowa 
Zelarn.ct.ia". 20.25 Kiu~i.sy D<>b r~j 
Robo~y. 20.65 24 godziny. it.05 
Pol·skJ. Film Do.le. 2.1.50 „Niel:>ez­
pie=y proceder" film sensa­
cl·Jmy pro<!. NRD od lat 16. 
23.05 WaJter arnd Comnle (36) 
języ'~ ain.gielski d!la początkują­
cych (powt.) 

PROGRiA.M I NA SOBOT~ 
(przedpołudniowy) 

a-0.00 „Kto chce zabić J-esisi!1" 
- fi.!m fab. prod. cz.ech. (wzn ,. 
wieniel (iz Po?J11.ania). 

Dnia 25 czerwca. 1972 roku 
o godz. 19 zostanie odprawior 
new kościele św. Józefa, przy 
UJ. Ogrodowej, nabożeństwo iza. 
spokój 

S. t P. 

GENOWEFY 
z SOMOBOWSKICH 

DYLIK OWEJ 
o czym za.wiadamia.ją ~­
stkich, kt6Ilzy Postać Naszej 
Na.Ji:troższej Z001y i Najuko­
cha.nso;ej Ma.my zaiohowali w 
życzliwej pamięci 

MĄŻ i CORKA 

S. t P. 

DR JANINA DOKONTOWA 
z domu BOKUN 

urod.:o-na w Bielicy, ziem.i mińskiej, b ordY111a.tM MJPitala 
w K<>chanówce, wieli<>letn! ofiamy pracÓW.nik slu:bby ~ 

wia, do ostatka. czynna w pracy zawodowej 

Zmarła w dniu 21. VI. 1972 r. po ciężkich cierpienJach. 
Na.boieństwo żałobne odbędzie się w kościele św. Teresy, 
dn. 24. VI. o godz. 13, po którym nastąpi złożenie zwłok do 
grobu rodzinnego na cmentarzu na Dolach, 

O powyższym 'Z głębokim bólem zawiadllmiają 

BRAT, SIOSTRZENICA, SIOSTRZENCY, BRATANEK 
I RODZINA 
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